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POZNAN, 9 grudnia.
iii Wiadomości ze Wschodu są sprzeczne. Turquie 
telj «jeża bowiem doniesieniu o wysłaniu przez W. Portę 

i,tum do Aten i twierdzi, że przeciwnie rząd sułtański
,it «¡owił stanowczo zerwać stósunki dyplomatyczne 
Jm «cyq. w skutek czego Hobbart basza udał się już do 
Koj ¿rÿ, z którą niebawem wypłynie na wybrzeża greckie. 
Ai ¡miast zaręcza Constitutionnel, że reprezentan- 
lef mocarstw udało się skłonić W. Portę do odczekania 
a,hr# rezultatu przesłanego ultimatum, zanim chwyci się 
>b, ków gwałtownych. Indép. belge mniema, że gabi- 

tuilervjski bynajmniéj nie popiera gorączkowych zapę- 
. Bądu sułtańskiego, które przypisuje głównie zbyt

? (i ¡¡¡éj uległości Porty dla hr. Beusta. Czy dziennik bru- 
apii ski dobrze jest poinformowany codo zamiarów Francyi 

westyi greckićj, nie wiadomo nam; ale znana życzliwość
" mu tego dla Moskwy budzi w nas pewne podejrzenie, 

f bardzićj, że i prasa ministeryalna pruska całą winę

Îacego na Wschodzie konfliktu bez ogródki zwala na 
i jćj kanclerza. Kr eu z Ztgdodaje, że nie bez 

m były alarmujące mowy barona Beusta w wydziale 
• Iowym wiedeńskiego rejchsratu i barona Kubn w Pe-

II i, Do czego one dążyły, dziś, zdaniem Gazety Krz y 
I réj, okazuje się jasno.

W Hiszpanii zaczynają stósunki coraz bardzićj się wi- 
Na południu wzmaga się żywioł republikański, na

1 ocy wzrasta stronnictwo Carlosa, w całym kraju nieład 
i. fcnięszanie. Tymczasem rząd zamiast przyspieszać, 
’ Lia zebranie kortezów, którzy przed połową "lutego rp. 
1 [gromadzą się. Miałżeby jenerał Prim umyślnie w ten 
ł jób wikłać sieci, jak to nam przed kilku już tygodniami 
’ biadano z Paryża, by z nich następnie wyłowić pur-

! cesarską? — Któż zdoła odgadnąć!
IZ Anglii tę tylko mamy dziś nowinę, że hr. Russell 
tówił posady ministra bez teki w nowym gabinecie. Za 
jid miał podać wiek podeszły — liczy bowiem już lat 

1 [- który nie pozwala mu brać na swe barki obrony mi- 
1 tratwa w izbie lordów.
t IZ Wieliczki wciąż jak najsmutniejsze dochodzą 

wniesienia. Po szczegóły odsyłamy czytelnika do 
ipondencyi krakowskiéj i listu z Wieliczki do Gazety 
1 !rod o w éj, zamieszczonego ponizćj.
0 ________________

Iwa deputowanego Wierzbińskiego.
bil Wierni od początku istnienia pisma naszego 
^JRowywanemu zwyczajowi utrzymywania publicz- 
■epTi naszej w wiadomości o wszystkiém, co się ze 
sk,itov Koła sejmowego polskiego w Berlinie dzieje, 

kiegipieszamy zamieścić niniejszém mowę deputowa-
Wierzbińskiego, mianą na dniu 1 bm. w dru- 

‘ izbie pruskiéj w sprawie wiadomego reskry- 
byłego ministra sprawiedliwości hr. Lippe z 
L feiąca kwietnia 1864 r. o asesorach polskich. 
iyua ta brzmi dosłownie jak następuje:
»Ili Wysoka izba przypomni sobie, że gdy wroku zeszłym, 
dj tćj saméj pozyGyi o głos prosiłem, starałem się 
in) gę izby i ministra sprawiedliwości, który co dopiero

id swój objął, na to zwrócić, że w W. Ks. Poznańskićm 
eje rozporządzenie, w skutek którego, począwszy od 

lPr't 1864, żaden asesor polskiéj narodowości etatowéj po- 
zi ' sędziowskićj uzyskać nie mógł. Wykazawszy sprze- 

iść tego reskryptu nie zaprzeczonego przez hr. Lippe, 
ólewskićm przyrzeczeniem zachowania nam naszéj ńa-

Slbwości, usiłowałem dowieść daléj, że na podobnych 
fcorządzeniach wyjątkowych dobrze zrozumiany interes 
jKs. Poznańskiego i praktyka sprawiedliwości cierpią

a nie cierpieć nie mogą. Trudno bowiem pojąć, jak sę
dzia. któremu język publiczności jest obcym, może odpo
wiedzieć w’ potrzebnym stopniu obowiązkom swym urzę
dowym, skoro odbywa czynności swe przez tłómacza, 
zwłaszcza, że tłómacze rzadko są zdolnymi oddać wiernie 
myśl sędziego. Te i inne przytoczyłem powody, aby wy
kazać niesprawiedliwość owego ministeryalnego reskryptu 
i polityki, którćj zbywa na moralnćj i sprawiedliwćj pod
stawie, a która zawdzięcza swój początek albo organiezućj 
biurokratycznćj gorliwości, albo tćż . .. . (Wyrażenie na- ! 
stępne opuszczamy ze względu na prawo prasowe. Przyp. ! 
Red I) z. Po z n.) Źe moja przeszłoroczna skarga przeciw 
systematycznemu wykluczaniu asesorów polskićj narodo
wości z urzędów sęd flowskich była słuszną, na to dostar
czały mi najlepszego dowodu głosy, odzywające się w tćj 
izbie a wyrażające zarazem nadzieję i pewność, że nowy 
pan minister sprawiedliwości cofnie rozporządzenia wyjąt
kowe swego poprzednika. Zaufanie to i ja dzieliłem a ono 
tćż skłania mnie, jak rzecz naturalna, do zabrania głosu. 
Jak przeszłego roku zamierzałem przedłożyć panu mini
strowi sprawiedliwości obraz objętego przezeń dziedzictwa 
i jego długów, tak dzisiaj mam zamiar dowiedzieć się, czy 
tćż długi owe tak zaspokoił, jak właściwie przyrzekł. Pan 
minister sprawiedliwości odpowiedział mi w roku zeszłym 
jak następuje:

„Ponieważ mówca poprzedzający, 
przez co zapewne mnie rozumiał,

(Śmiech).
oświadczył sam, że jego zamiarem jest dać mi spo
sobność poinformowania się o prawdzie przestawio
nych przezeń stósunków, nie może odemnie wyma
gać, abym mu zdał stanowcze przyrzeczenie lub 
oświadczenie. Zapewniam jednakże, że stósunki te 
pod lam należytemu ocenieniu, a że jak w ogóle tak 
i tutaj będę uwzględniał osobiste życzenia urzędni
ków sprawiedliwości, o tyle jednakże tylko, o ile pu
bliczny interes służby pozwala.“

Co się tyczy nasamprzód osobistych życzeń, które 
pan minister sprawiedliwości życzy sobie uwzględniać, o ile 
naturalnie tego publiczny interes służby dopuszcza, zale
żało mi mnićj na zadowolniebiu osobistych życzeń, aniżeli 
na zasadach, wypowiedzianych przez owe rozporządzenia 
wyjątkowe. Wiadomo mi bowiem i jest rzeczą znaną, że 
żaden asesor nie ma prawa żądać posady w tćm miejscu, 
które sobie wybrał, lub które polubił; wiem jednak także, 
że potrzeby ludności winny być uwzględnione, że żaden 
minister nie ma prawa wykluczania asesora z urzędu sę
dziowskiego dla tego, że się z polskich rodziców urodził; 
to bowiem sprzeciwia się sprawiedliwości i słuszności, 
temu sprzeciwia się pisane i naturalne prawo. Mam tu 
w ręku spis szystkich posad sędziowskich opróżnionych 
w W. Ks. Poznańskićm od 1 września 1867 aż do końca 
października rb.; również spis wszystkich tych asesorów, 
którzy owe etatowe miejsca zyskali. Widzę z tego spisu 
nasamprzód, że tak w departamencie sądu apelacyjnego 
bydgoskiego po 11 posad sędziowskich zawakowało, a wi
dzę dalćj, że żaden asesor Polak etatowego pomieszczenia 
tamże nie uzyskał. (Słuchajcie, słuchajcie, po stronie le- 
wćj). Jest mi przecie rzeczą wiadomą, że kilku asesorów 
Poloków starało się o miejsce etatowe, a że st rszuistwo 
ich miało datę rychlejszą, aniżeli asesorów niemieckićj 
narodowości, którym dano pierwszeństwo, a z których 
kilku jak wiem, bo ich. suam osobiście, polskiego języka 
nie posiadają. Czy jednakże język niemiecki sam jeden 
wystarcza do wykonywania sprawiedliwości w W. Ks. Po
znańskićm, w kraju, którego mieszkańcy czę: to ani słowa 
po niemiecku nie rozumieją (zaprzeczenie z prąwćj strony), 
czy można skutecznie doprowadzać do układów i odbywać 
czynności z publicznością, o tćm mogą naturalnie repre
zentowani w tćj izbie sędziowie powiatowi i dyrektorowie 
sądów powiatowych lepićj sądzić, Rozumiem, panowie, 

j że nie potrzeba wcale wyznawać dla pąs szczególnych sym- 
' patyi, aby być przekonanymi, że #S5^stkie te rozporządze

nia wyjątkowe i źe polityka ta ma tylko źródło swe w......
w usiłowaniach, które się objawiają mianowicie w wypie
raniu języka polskiego z życia publicznego, z ograniczania 
jćj w instytutach naukowych, w paraliżowaniu czynności 
wszystkich naukowych i rólniczych stowarzyszeń, a nare
szcie w nieustających prześladowaniach polskićj pracy.

Nie mam zamiaru zwiększać jeszczedysharmonii i nie
chęci wywołanych dzisiejszćm wystąpieniem sprawiedliwo
ści ; zdaje mi się jednakże niestety, jakoby zasada pana hr. 
Lippe za teraźniejszego ministerstwa trwała jeszcze w ni 
przerwanćj sile. Wiadomo mi mianowicie, że pewien ase
sor Polak, który się o etatowe miejsce w W. Ks. Poznań
skićm starał, od osobistości zajmującćj wysokie stanowi
sko w ministerstwie sprawiedliwości, odebrał odpowiedź, że 
zasada, tj. zasada wykluczania asesorów Polaków z urzę
dów sędziowskich nie jest jeszcze zar ucona, że im ma być 
wolno zgłaszać się do Górnego Szląska i że im stoją otwo
rem posady adwokackie. Jest rzeczą świadomą, że trzeci 
egzamin daje prawo równie do posad sędziowskich jak ad
wokackich; czyż więc w takićm orzeczeniu nie leży anor- 
malność? Orzeczenie to mówi innemi słowy:

„Sędzią nie możesz być, ale adwokatem; tj. nie mo
żemy mieć do ciebie zaufania jako do sędziego i nie posia
dasz tćż tego zaufania, jakkolwiek wykonałeś przysięgę 
pełnienia twych obowiązków urzędowych według twego su
mienia.“

To samo niezaufanie, panowie, charakteryzuje przecież 
także postęoowauie rządu względem polskich sędziów, 
znajdujących się już od wielu lat w urzędzie. Wiadomą 
mi również rzeczą, że sędziowie Polacy, którzy, jak powie
działem, od wielu lat już urzędowali, zgłaszali się na dyry
gentów drugiego wydziału, i że stara' ia ieb popierane były 
przez właściwych dyrektorów sądu. Mimo to pozostały 
usiłowania tych panów bezowocnemi, a na miejsce ięh ¡¡a- 
mianowano sędziów Niemców, którzy, jak mi dokładnie 
wiadomo, o kilka lat w starszeństwie «rzędowćm byli młod
szymi.

Nie mam jednakże, panowie, zamiaru, tracić słów 
nad wszystkiemi temi środkami wyjątkoWemi, będącemi 
u nas i przeciw nam na porządku dziennym. Zapytałbym 
tylko, dokąd taka polityka i takie postępowanie prowadzi 
i zmierza? Sądziłbym, że jest obowiązkiem rządu wymie
rzania nam nareszcie tćj .-amćj miary sprawiedliwości, jaka 
się innym w udziale dostaje, że przez podobne postępowa
nie umysły, mające już dosyć powodu do niezadowolnienia 
więcćj się jeszcze rozdrażniają.... (Oho! z prawćj strony). 
Nie oho, panowie! Każdy bezstronny osądzi to bez trudu. 
W ogóle ja i ziomkowie moi jesteśmy tego zwyczajni, że 
ile razy w obronie praw naszych głos zabieramy, z tćj 
strony zawsze nas zarzut przesady spotyka i nie dsiwi nas 
tćż wcale, że ci panowie zaczynają znów posługiwać się 
praktyką, która w izbie pewnemu zapomnieniu pod
legła.

Sądzę, że podobne postępowanie sprowadza stan, któ
rego następstwa nie wypadają na korzyść ani rządzonych 
ani rządzących.

Skończyłem.
Marszałek: Pan minister sprawiedliwości ma 

glos..
Minister sprawiedliwości, dr. Leon- 

hardt:
Odpowiadam szanownemu panu deputowanemu, że to, 

co przyrzekłem w zeszłćj kadencyi sejmowćj, dotrzymam, 
i nadal dotrzymywać będę. Może posłuży ku zadowolnie- 
niu jego, skoro mu powiem, że nie uznajęzasady uieumie- 
szczania członków narodowości polskićj jako sędziów w7 de
partamentach poznańskim i bydgoskim. Czy ze strony 
mego poprzednika w urzędzie wyszedł ministeryalny re
skrypt, sprzeciwiający się tćj zasadzie, nie wiem. Gokol- 
wiekbądź, nie uwzględniam ja tego reskryptu, 
a wiadomo mi również, że właściwe sądy apelacyjne refe
rują tak, jak gdyby takiego reskryptu wcale nie 
było.

Marszałek: Udzielam głos panu deputowanemu 
Wierzbińskien u.

Deputowany Wierzbiński:
Usłyszałem z wielkićm zadowolnieniem oświadczenie

pana mini tra sprawiedliwości; cieszyłbym się jednakże 
jeszcze więcćj, gdyby słowa jego znalazły się stwierdzone 
czynem.

(Brawo! ze strony frakcyi polskićj.)
Otóż wystąpienie deputowanego Wierzbińskiego

w tćj drażliwej sprawie, wystąpienie, zasługujące 
ze wszech miar na uznanie a uwieńczone do tyła 
pożądanym skutkiem, że dało sposobność obecnemu 
ministrowi sprawiedliwości wyparcia się uroczy
stego reskryptu swego poprzednika i oświadczenia, 
że treść podobnie wyjątkowego rozporządzenia nie 
uważa dla siebie za obowięzującą. Podobnie jak 
deputowany Wierzbiński, tak i my przyjmujemy 
ze szczerem zadowolnieniem powyższe oświadcze
nie ministra sprawiedliwości, ale razem z szanow
nym deputowanym ucieszymy się jeszcze więeej, 
skoro czyn potwierdzi słowa pana Leonhardta. Jak 
daleko zaś owo stwierdzenie czynem słów jego 
jest potrzebnem, dowodzi najlepiej pono prosty fakt, 
że sądy pierwszej instancyi w powiatach tak czy
sto polskich, jakiemi są powiaty wągrowiecki, mo- 
gilnicki, średzki, śremski, nie mówiąc już o po
wiecie przeważnie polskim jak krotoszyński, nie 
mają w składzie swych kolegiów ani jednego 
sędziego Polaka. Fakt to znaczący i wymowniej
szy od wszelkich, najsubtelniejszych wywodów, a 
rzucający charakterystyczne światło na prawdę 
stósunków naszych choćby nawet w oczach naj
mniej nam przychylnych sfer i osób. Deputowa
nemu Wierzbińskiemu należy się uznanie, iż peł- 
nem taktu i statku, ale dla tego nie pozbawionćm 
energii i stanowczości wystąpieniem poruszył na 
nowo tyle ważną a tak dobrze illustrującą stan 
rzeczy u nas sprawę.

Wiadomości urzędowe.
NPan raczył inspektorowi katastrowemu Neukranz w Po

znaniu nadać tytuł radzcy poborowego.

KoTespoadeneye Dziennika Pozn.
Warszawa, 3 grudnia.

a Do jakiego stopnia straż ziemska posuwa swą gor
liwość w chwytaniu wszystkich nieopatrzonych w paszporty, 
o tćm pisaliśmy już niejednokrotnie, aby zaś okazać wam, 
że i teraz gorliwość ta nie osłabła, dość przy toczyć jest fakt, 
że w kilku miejscach królestwa straż ziemska schwytała 
indywidua cierpiące na umyśle i skutkiem tego włóczące 
się bez celu i naturalnie nie opatrzone w paszporty. Straży 
ziemskićj wydały się one figurami bardzo podejrzanemi 
i jako takie odesłano je do cytadeli warszawskićj, gdzie 
wystawiani byli na próby, azali ich pomięszanie nie jest 
udanem. Kilka tych indywiduów znajduje się obecnie 
w szpitalu waryatów tutejszym.

Przed kilkunastoma dniami jeden z walecznych ofice
rów armii rosyjskićj gonił po ulicy jakąś porządną damę 
polską. Ta, przelękniona tym rosyjskim sposobem zaznaja
miania się, wpadła do magazynu pani S. na Krakowskićm 
Przedmieściu, sądząc, że tćm uchroni się od napaści. Lecz

Mroiiika Warszawska.
Zdaje się, jakoby rozmaitego rodzaju widow;ska 
mżenia brukowe sprzysięgły się na kronikarzy. Teatr 

jaJdaje spoczynku telefonistom warszawskim a na domiar 
551 lów koncerty dopominają się o swoje. Z tćj powodzi 
¡3 owisk wybierzemy naturalnie te tylko, które godniej- 

są uwagi i mogą obudzić choć słabe zajęcie naszych 
r i elników. Nasamprzód zaś zwrócimy ich pwagę, że tą 

pominiemy całkićm Teatr Wielki i wystąpienia w nim 
i Modrzejewskiej, ponieważ już niejednokrotnie i dość
®gółowo wspominaliśmy o nich w codziennych naszych 

, Espondencyach. Przejdziemy zatćm nad przedmiotem 
Ifi i do porządku dziennego i zwrócimy się do części muzy- 

i c! naszego teatru. Z oper wznowiono na scenie naszćj
»ulika Sewilskiego“ Rossiniego. Wiecznie świeże 

6^ focze melodye tćj muzyki zawsze ściągały do teatru 
słuchaczów. ‘Przykro nam zaznaczyć, że wykonanie 

j partycyi pozostawia wiele a wiele do życzenia. 
<fliiperze naszćj mówiliśmy już tylokrotnie, że mnsieli- 
Al tay powtarzać się, aby ocenić jćj siły. Dopóki dy- 
5#lfya nie wzmocni personału, wszelkie usiłowania 
ie|ł napróżno. Po drugićj reprezentacyi „Cyrulika“
, w 'szła do Warszawy wiadomość o śmierci jego 
izeitcy. Nie potrzebujemy nadmieniać, ilu wielbicieli 

Rossini w. mieście tak rozmuzykalnionćm jak
-^fszawa. Dyrekcya teatrów na cześć zmarłego mae- 
J uroczyste przedstawienie, które rozpoczęło słynne 
lai abat Mater,“ wykonane przez cały skład opery war- 
sff^kićj. Potćm dano „CyrulikaSewilskiego“ ¡uwieńczono 
ud« *t Rossiniego.

Szczególnćm widowiskiem w Warszawie jest teatr, 
nazywają, Izraelicki. Przedstawienia odbywają się

Szyku niemieckim, rząd bowiem zabronił przedstawień

po polsku. Przez miesiąc przeszło przedsiębiorca tego 
teatru daje tylko dwie sztuki : „Jakób i jego synowie,“ 
oraz „Józef w Egipcie.“ Przepisy mojżeszowe zabraniają 
występować kobietom, przebierają więc malców za nie
wiasty. Trupę aktorów stanowią schwytani na placu Mu- 
ranowskim żydkuwie, którzy tak mówią po niemiecku, że 
Boże się zmiłuj. Sądzimy, że nikt nie będzie tyle naiw
nym, aby przy takich aktorach zapytać o sztukę i warunki 
sceniczne. W budynku na 800 osób bywa zaledwie 90 i to, 
jak nas zapewniano, z najniższćj klasy żydowskićj. To 
nam wróży, że teatr nie dziś to jutro, ale zawsze upaść 
musi.

W uszach naszych brzmi jeszcze tyle tonów i dźwię
ków, że doprawdy nie wiemy od czego zacząć właściwie, 
czy od skocznych piosnek Lewandowskiego, czy od powa- 
żnćj i głębokićj muzyki Minchajmera. Pono uczynimy naj- 
lepićj, gdy się chronologicznego trzymać będziemy po
rządku. A więc w Warszawie muzyka symfoniczna zdo
była sobie prawo obywatelstwa. Pan Minchajmer urzą
dził przy pomocy orkiestry Teatru Wielkiego i kilku śpie
waków koncerty symfoniczne, z których wychodząc sfran- 
cuziała cokolwiek publiczność nasza, woła z zachwyceniem: 
c’est superbe. Rzeczywiście pan Minchajmer dał nam py
szności. Mozart, Beethoven, Schuman, Mendelsohn wy
pełniają programy tych poranków, prawdziwych pereł 
muzycznych. Szkoda tylko, że publiczność wcale nie 
licznie nawiedza te koncerty.

Poblaskiem tłumu cieszy się za to inna orkiestra war
szawska pod dyrekcyą Lewandowskiego. Znajdziesz tam 
i uwertury i potpuri, i mazury i polki, słowem wszystko, 
czego zechcesz. Przystępna cena sprowadza na te nie
dzielne schadzki tysiąc z górą osób do resursy obywatel- 
skićj. Aby już nie wracać do resursy obywatelskićj, po
wiedzmy, że tam się odbyły trzy koncerty muzykalno- 
deklamacyjne. Dwa dlą członków klubu, a jeden na do
chód zasłużonego artysty i pisarza Stanisława Bogusła-

wskiego. W tym ostatnim wzięła udział pani Modrzeje
wska i Królikowski. Pierwsza przypomniała nam swoją 
deklamacyą precyzyą pani Rakiewicz i wdzięk pani Baka- 
łowicz; p. Królikowski, jak zwykle deklamował z natchnie
niem.

A teraz słówko o resursie kupieckićj. W wieczorku 
muzycznym danym w tym klubie śpiewał tenor opery wło- 
skićj p. Darewski z Odessy. Koncert powiódł się zupeł
nie, ale nieprzyjemna dla resursy scena wywiązała się 
z powodu recenzyi o tćm koncercie, zamłeszczonćj w Ku
ry erze Warszawskim. Wzięła w nim udział ama
torka panna B., która miała nieszczęście nie podobać 
się recin,entowi Kur. Warsz. i w sprawozdaniu o kon
cercie ubliżył amatórce. Cała ta sprawa powinna była 
być pominiętą milczeniem i skończyć się na dictum acer- 
bum, udzielonćm Kuryerowi. Ale resursa kupiecka 
opublikowała ją, wzywając redakcyąKur. Warsz., aby 
zaniechała nadal pisać o wszystkićm, co się tyczy tćjże 
resursy. Śmieszny to zakaz; o czćmże będą pisały pisma 
warszawskie, jeżeli nie o koncertach i teatrach. Skoń
czyło się na tćm, że redakeya Kur. Warsz. ogłosiła 
list przepraszający. Cała publiczność oburzona na to małe 
pisemko, które wraz z resursą kupiecką dowiodło wiel
kiego beztaktu. Kury er Warsz. (i jego redaktor) 
stracił bardzo na popularności; przysięgli się przeciwko 
niemu znaczniejsi kupcy, którzy odesłali numera i przy- 
rzekli nie robić w nim ogłoszeń, stanowiących główne 
utrzymanie Kury era. Wyznaj emy, że postąpienie to 
zbyt surowe; Kury er Warsz. jest dobrćm pisemkiem; 
należało nieporuszać sprawy publicznie, ale załatwić ją 
w cztery oczy. Jeżeli piszę wam o tćm wypadku, to dla 
tego tylko, że narobił on u nas wiele hałasu i odbił się
podobno aż o uszy namiestnika. Z kupcami żartować nie 
wolno.

• Na innym bankiecie danym w resursie kupieckićj 
z powodu 48 letniego jćj istnienia wniósł członek Radgo-

wski, aby złożyć składkę na korzyść niezamożnych akade
mików. Wniosek ten pewno był wywołany obecnością 
rektora szkoły głównćj. O zgrozo! czyżby kto uwierzył, 
że ci sami kupcy, którzy za kilka tysięcy rubli robili po
darki śpiewaczkom włoskim, zdobyli się zaledwie na 250 
rs.!! I to w jaki sposób! Obecnych było 300 może osób. 
Czyniący wniosek zwrócił się do pierwszego sąsiada swego 
warszawskiego „księcia pieniędzy“ i ten raczył wyjąć 25 
rs. (!!); tuż obok niego siedzący znany i szanowany oby
watel Krauze wyjął 25 rs. i rzekł: „kiedy szanowny mój 
sąsiad dał 25 rs. i ja więcćj dać nie śmiem.“ Po tym przy
kładzie znaleźli się panowie co po pół rubla ciskać zaczęli 
i zebrali wszystkiego rs. 200. Ukarał ich wszystkich na
leżycie rektor szkoły głównćj, który wyjął 50 rs. i zaka
sował tym sposobem nawet Krezusa warszawskiego. Smu
tny to zaiste fakt. Gdyby „książę pieniędzy“ rzucił kilka 
set rubli, i inni pospieszyliby ze 100 rublowym banko- 
cetlem; wszakżeż to najbogatsi kupcy zasiadali przy stole. 
Tymczasem fatalny przykład sprawił, że suma zebrana 
wystarczy zaledwie na półroczną opłatę wpisu dla 10 bie
dnych studentów. Zapraszając osobistość tak poważną 
i czcigodną jak rektor uniwersytetu, który pewno nie po 
to przyszedł, aby się cieszyć z biesiadnikami, mogli pano
wie kupcy warszawscy postąpić sobie jeżeli nie wspania- 
łomyślnićj, to przynajmnićj stósowniśj. Mówimy stóso- 
wmćj, bo przy Jodobnych biesiadach, gdy się ogłasza 
składka dla służby, nikt nie śmie mnićj rzucić nad pół- 
rublową monetę.

Z kolei, przyjętym zwyczajem, przystępujemy teraz 
ku powierzchownemu choć przejrzeniu ruchu naszego na 
polu sztuk pięknych i literatury. O tćj ostatnićj nie wiele 
da się powiedzieć — całe piśmiennictwo książkowe ogra-

I
nicza się na wydaniu kilku odbitek z artykułów drukowa
nych poprzednio w gazetach i czasopismach, ukazaniu się 
paru powieści oraz dwóch nędznych kalendarzy. Prasa 
peryodyczna idzie swoim torem, przyczćm dział powieście-
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gdzie tam I oficer wp3da za nią do magazynu, a na uwagi 
robione mu przez właścicielkę p. S. odpowiada całymsze- 
regiem na haniebniejszych wykrzyków, wreszcie posuwa 
się do bicia i kopie kilkakrotnie w brzuch panią 3., ' a na 
widok nadbiegających mężczyzn, zwabionych hałasem^ rej- 
teruje waleczny oficer na ulicę, gdzie znika w tłumie: Pani 
S podała skargę do władz, skutkiem czego pociągnięto 
oficera do tłómaczenia i podobno uważa on się za zupełnie 
niewinnego, przytaczając na obronę, że podczas awantury 
był pijany. Może ktoś powiedzieć, że fakt tu opisaayjest 
wyjątki :m. który się wszędzie zdarzyć może — tak jednak 
nie jest. Zdarzenie to owszem jest typowym obrazkiem 
życia i obyczajów moskiewskich a przykłady podobno 
mamy codziennie przed oczyma. Zachowanie się czyno- 
wników Moskali w handlach win, restauracyach itp. jest 
tak nieeuropejskie i karczemne, iż biliśmy kilkakrotnie 
świadkiem jak przywiedziona do zniecierpliwienia publi
czność wyrzucała za drzwi niesfornego diejatiela.

Przed kilkoma dniami zmarł w dobrach swoich w gu- 
bernii siedleckićj książę Sergiusz Golicyn. Bezstronność 
nJ ^znie nam poświęcić słówko jego pamięci. Był to je- 
dn z tćj szczupłćj liczby Moskali, których charakterowi 
i postępowaniu nic zarzucić nie można. Ożeniony z Polką, 
zżył się z naszśm spółeczeństwem, szczególniej był dobrym 
i popularnym w stósunkach z włościanami, którzy go tćż 
jak ojca kochali. Wystaw.ł dla nich we wsi swojćj wła
snym kosztem piękny kościół katolicki, a gdy ten w roku 
zeszłym zgorzał, rozpoczął budowę drugićj wspaniałćj 
świątyni. W poglądzie na sprawę naszą był bezstronnym 
i sprawiedliwym, w roku 1863 jego kasa i zbrojownia za
siliły niemało nasze oddziały. Zamiłowany był szczególnićj 
w ogrodównietwie, ogród jego w Starćj-wsi należy do 
nąj pierwszych nietyłko w Polsce, ale i w Europie. Suum 
cuiąue.

Urakriw, 6 grudnia.
(?) Zaledwo uśmierzyły, się obawy wojny, wywołane 

pamiętną mową barona Beusta, zaledwto giełda pod tchnie
niem atmofery pokojowćj budzić się zaczęła z długiego 
letargu, znów, słowa'wojenne, wyrzeczone przez ministra 
wojny barona Kuhna w rozprawach dełegacyi przedlita- 
wskićj, z powodu pozycyi w budżecie, dotyczącćj fortyfika- 
cyi Krakowa, wskrzesiły na nowo zmorę giełdowego po
płochu. „Jesteśmy może w przededdlir ważnych wypad
ków,“ rzek łon, mówiąc o potrzebie wykończenia fortyfi- 
kacyi Krakowa i jak najspieszniejszngo połączenia; koleją 
żelazną Węgier z-Galicyą, celem zabezpieczenia ostatnićj 
od uajazdu moskiewskiego. Czy tego: rodzaju publiczne 
zwi< rzańia się, mające zapewne równie jak niedawne za
grożenie ministrt-ynm przędlitawskiego dymisją, na celu 
jedyni ■ postawienia swejćm; zdradzają takt polityczny 
w austryackicn mężach; stanu, niech rozstrzygnie okoli
czność, że opinia, skłonna zawsze do śmiałych przewidy
wań, dziś już dala przystęp szerzącym się, jakoby drogą, 
giełdową; pogłoskom, że poseł rosyjski w Wiedniu sku
tkiem przemówienia barona’ Kaima miał’ Zażądać paszpor
tów. Rzeczy naturalnie ńie pójdą- tak daleko, lecz owa 
gra w otwarte karty, jożli innych nie maskuje planów, mo
głaby w danym razie wywołać i przyspieszyć- katastrofę, 
której aby stawić czoło, Austrya tak uroczyste i głośne 
czynić chce przygotowania. Szczęście, że Roaya w tćj 
chwili sama daleką’jest ód gotowości do wojny żaczopnćj, 
mogłaby bowiem; wiedzą»; ile jeszcze Austrya potrzebuje 
czasu do postawienia- się na stopie odpowiedniej. potęgi 
wojsknwćj, zaskoczyć ją w trakcie jćj obronnego rozwoju 
i sparaliżować wykładane jakby z katedry teorye. Kto 
słabość swoją tak wykrywa, jak to czynią ftiimśtrowie au- 
stryacey, ten zdaje się prawie wyzywać nieprzyjaciela, mó
wiąc mu: uderz a pokonasz. Dla tego nie chcąc odma
wiać im głównego przymiotu mężów stanu, jakim jest 
wstrzemięźliwość języka, przypuszczaćby możnn, że czynią 
to z przyzwoleniem Rośyi w innych wcale kombinacjach. 
T k bowiem odzywać się o stósunkach ż mocarstwem są- 
siednićm, można tylko w wilią wojny i w całym ryn
sztunku.

' Od czasu ostatniego doniesienia niego o strssznćj 
klęsce, jaka dotknęła Wiel czkę, nic się nie zmieniło na 
lepsze. Usiłowanie powstrzymania prądu wody za pomocą 
potrójnego mieti; w czćm prawie nieomylną pokładano na
dzieję, stało się daremnśiłf, zaledwo bowiem stanął mur 
pierw-zy i telegram1 od zarządu salin’do rządu tutejszego 
przesłany, z tryumfem widział już cel' ratunku dopięty, 
woda przedarła się po bokach marli i zniweczyła równo
cześnie i żmudnie dokonane dzieło i ufność w prawdopo
dobieństwo doraźnego zapobieżenia złemu. Do tego po
kazało się, że- wysychanie jeziora w Grabiu było jedną 
z owych tysiąca mylnych pogłosek, jakie podczas wielkich 
wypadków tworzyć się i obiegać zwykły. Gdyby wiado- 
mćin było gniazdo1 katakłizhitf, łatwićj- byłoby dotrzeć do 
korzenią pierwotnćj przyczyny i usunąć ją choćby ogro- 
mnemi ofiarami. Dziś zachodzi wątpliwość, czy woda, bez 
ustanku napływająca- do kopalń, nie wynika z Wisły, odle- 
glći wprawdzie o przeszło milę od Wieliczki, lecz mogącćj 
jedną z swych żył łączyć się z jćj szeroko rozgałęziouemi 
podziemiami. W takim razie wtedy dopiero przestałaby 
przybierać woda w salinach, aż powierzchnia jćj obszaru 
zrównoważyłaby się z poziomem Wisły. W obecnćj chwili 
już podobno inny nie pozostaje ratunek, jak całą siłą na

wy wszędzie coraz szersze przybiera rozmiary, tak np.: 
„Tygodnik II lustrowany“ rozpoczął ich aż trzy na 
raz a p in Lewental, wydawca Kłosów, rozpoczyna nowe 
wydawnictwo pcryodycżne p. t. Magazyn romansów 
i powieści. Nie potępiamy bezwarunkowo tego kie
runku tfaszćj publiczności pochłaniania powieści — lepićj 
żc coś czyta, niże liby miała zupełnie ignorować wszystko 
co drukowane, smutno jednak pomyśli, że ten kierunek 
jest dziś prawie jedynym, wykluczającym wszystko co 
tchnie głębszą, poważną nauką. Są wprawdzie wyjątki 
ale nader nieliczne; a dowodem 'najlepszym tćj apatyi jest 
to, że wydawnictwa-naukowe, nawet nie ściśle speeyaloe, 
żale lwie że utrzymać zdołają swój ciernisty żywot; dość 
wymienić tu Bibliotekę Warszawską i Ekono
mistę. Z pism perynlyCznych widzimy widoczne co
fnięcie się i zaniedbanie w tygódniowćm pisemku Pr ze- 
giąd tygodniowy, które niegdyś miało swą wartość 
— postęo zaś coraz widoczniejszy robi Gazeta Polska, 
która swą ruchliwością i życiem ma wysoką przewagę nad 
swą obumarłą i zajmującą się tylko zwietrzałą polityką*) 
współzawodniczką Gazetą Warszawską. Gazeta 
Polska pofli esżcza ciekawe wiadomości i rozprawy 
z dzii dżiny nauk przyrodniczych, filozofii, prawa, ekono
miki, literatury., oraz drukuje recenzye dzieł nowo wy- 
szłych. Mamy jednak za złe Gazecie Polskićj, że 
nie odróżnia ziarna od plewy i szpalty swe otwiera 
często jakimś przesadzonym i pyszałkowatym szer
mierkom. Co np. mają znaczyć dwukrotne już występy 
w tćj Gazecie przeciwko znakomitemu ze wszech miar 
Supńskiemu? Supiński należy doi ludzi, o których żaden 
Polak, już przez samo uczucie poszanowania dla swych 
znakomitości, lekceważąco odzywać się nie powinie», Su-

*) Zdania szanownego kronikarza co do wartości we
wnętrznej Gazety Warszawskiej nie podzielamy. Przyp.
Red. Dz. Pozn.

wierzch pompować; wodę, do czego jednak dotąd nie ma 
odpowiednich na wielką skalę przyrządów, i nim znajdą 
się pod ręką, znaczny jeszcze przeciąg czasu upłynąć mo
że. Tymczasem grozi periculum in mora, gdyż woda 
może podmulić posady miasta. Świadomi rzeczy twierdzą, 
że w najlepszym razie, jeżeli nieszczęście nie skomplikuje 
się przewidywanemu akcesoryami jak np. zapadnięciem się 
miasta, dochód z salin na rok cały zatamować się może. 
Rzecz szczególna, a raczćj rzekłbym, naturalna, że pu
bliczność, mianowicie zamiejscowa, oswajać się poczyna 
z owym strasznym ciosem dla kraju, jak z chorobą znako
mitego człowieka, który wlecze żywot pełen boleści, nie- 
mogąc jednak uniknąć zapowiedzianćj śmierci. Gorącz
kowe z razu zajęcie zaczyna się zwolna przeobrażać w pro
stą ciekawość. W odwrotnym za to kierunku objawia się 
interesowanie rządu. Początkowe, rzeeby można, lekce
ważenie wypadku, którego nieprzewidywano rozmiarów, 
a któremu na razie łatwićj zapobiedz było można, ustą
piło miejsca energiczniejszej działalności. Na żądanie po
stawione przez prezydenta rządu p. Possingera, aby mini
ster finansów przedlitawskich p. Brestl wydelegował na 
miejsce komisyą techniczną z fachowych ilustracji, przy
był wczoraj do Wieliczki, radzca ministeryalny z Wiednia 
bar. Beust, brat kanclerza i naczelnik górnictwa i but 
w monarchii, niegdyś dyrektor kopalni w Freiburga w Sa
ksonii, wraz z radzcą górniczym p. FStterle, aby obmy- 
śieć środki systematycznego ratunku. Szkoda tylko, że to 
nie nastąpiło o jakie dziesięć dni pierwćj.

Donosiłem wam w swoim czasie o naradzie względem 
przemienienia straży policyjnćj wojskowćj w cywilną straż 
bezpieczeństwa, odbyć się mającćj w d. 20 listopada na 
mocy- reskryptu prezesa ministrów hr. Taafego z dnia 9 
października w biurze tutejszego starosty p. Bobowskiego. 
Do narady tćj wezwani byli: prezydent miasta Dr. Dietl 
i dyrektor policyi p. Englisch. Pierwszy nie wziął w nićj 
udziału, albowiem zdaniem jego, przedmiot ten tak ważny, 
winien był poprzednio przedłożonym być radzie miejskićj, 
któia dla strutynowauia go wybrała komisyą z radzców 
Mieroszewskiego, dra Machulskiego, dra Szlachtowskiego, 
dra Schonborna i p. Zieleniewskiego. Referentem w tćj 
sprawie wyznaczonj’ został p. Machulski. Otóż na ostat- 
nićm posiedzeniu pełnćm rady miejskićj, które się w ze
szły czwartek odbyło, zdał on sprawę z przebiegu badań 
w tćj mierze komisyi, która przekonała się z przedłożo
nego sobie reskryptu ministra, iż tenże nie zamierza by- 
najmnićj przelać władzy nad utworzyć się mającą strażą 
bezpieczeństwa na magistrat, lecz zwierzchnictwo nad nią 
pozostawić przy dyrekcyi policyi. Z udzielonych sobie 
przez c. k. starostwo aktów powzięła również komisyą 
wiadomość, żejuiwr. 1866 w skutku postanowienia ce
sarskiego odbyła się podobna komisyą, złożona zpp. rudzcy 
namiestuiczego Peyersfdda, dyrektora policyi Eaglischa 
i rudzcy magistratualnego Beraowskiego, która orzekła, 
że wszystkie czynności policyjne przejść mogą pod władzę 
magistratu, prócz: karania demonstracji politycznych, 
obrazy urzędników, straży wojskowych i policyjnych; czu
wania nad zamykaniem w godzinie oznaczoućj szynków, 
gospód i kawiarni i pozwalania wyjątków w tćj mierze; 
wykonywania dozoru nad grami hazardowemi w miejscach 
publicznych, i karania za wyrzucam e z okien przedmiotów 
jakićjbądź natury. Otóż te cztery zastrzeż: me atrjbucye 
zostawiały w rękach dyrekcyi policyi całe pole samowoli, 
a mianowicie motywowano kategoryą czuwania nad wyrzu
caniem z okien, tą okolicznością, że zdarzają się wypadki, 
iż z okien na wojsko rzucają kamieniami lub plwają.(!) 
Prezydent miasta udawał się kilkakrotnie do namiestnic
twa o poddanie policyi miejscowćj pod zarząd gminy, lecz 
dotąd nadaremnie, czekano bowiem na uregulowanie wza
jemnych kompetencyi dyrekcyi policyi i gmin. P. Ma- 
chalski przedstawił przeto następne wnioski,przyjęte przez 
radę miejską jednomyślnie: Prezydent nie będzie się wda
wał w rokowania z komisyą przez rząd wyznaczoną, ani 
pod względem nowego urządzenia poi cyi, ani pod wzglę
dem wydatków na nią; zażąda oddania policyi miejscowćj 
gminie miasta; zawiadomi komisyą, że gmina urządzi po- 
licyą miejscową z dniem 1 lipca 1869, i uda się w tć, mie
rze wprost do ministra spraw wewnętrznych. Kwestya po
wyższa była najważniejszą z obrad posiedzenia.

BRUSY.
Berlin, 8 grudnia. Izba poselska odbyła wczoraj 

posiedzenie plenarne, które zagaił marszałek izby, poseł 
Forckenbeck, o godzinie 12*/* w południe. Marszałek 
mianował referentem wniosku pos’a Windhorsta (Ludwig-* 
haustn), tyczącego się zawieszenia procesu przeciw posłowi 
Parisiurowi, posła Lessego. — Poseł doktor Kosch złożył 
u łaski marszałkowskiej wniosek o przyjęcie projektu do 
prawa, tyczącego się przysięci Żydów; ponieważ przed
miotem tym już po kilka razy izba się zajmowała, proponuje 
marszałek obrady końcowe, na co izba się zgadza. Refe
rentem w tćj sprawie będzie doktor Gneist. Na porządku 
dziennym zamieszczone były przedwstępne obrady nad 
etatem ministerstwa spraw wewnętrznych (tytuł 13—19 
administracya policyi). Poseł Berger (z Witten) użala się, 
że gminy wyższe koszta opłacać muszą na policyą, z po
wodu że taż powiększaną bywa celem dozoru robotników, 
pracujących nad budowlami kolei żela-nćj. Poseł Rei-

piński pierwszy u nas, rzec można, wypowiedział jasno 
wielkie i zdrowe myśli oparte na pozytywnych podstawach; 
stworzył on system oryginalny i wysnuł nowe prawdy, 
które gdyby były wypowiedziane winnym języku i gdyby 
autor był się urodził Niemcem lub Francuzem, znanym 
i szanowanym byłby pizez ludzi nauki w Europie, którzy 
zapewne, choćby nawet byli sprzeczni z teoryą tego uczo
nego, nie odmawialiby mu jednak logiki i elementarnego 
wykształcenia, jak to czvni uapuszyście jakaś zapoznana 
znakomitość, pan Julian Łapicki, w Gazecie Polskićj.

Od tak niefortunnego artykułu Gazety Polskićj 
nie łatwe jest przejście w dziedzinę, gdzie sama estetyka 
się rozpościera — obowiązek jednak sprawozdawczj’ każę 
nam ominąć ten wzgląd niestosowności kontrastu i zrobić 
przeskok ku tujejszćj wystawie zachęty sztuk pięknych. Tu 
pierwsze miejsce dajmy Matejce. Nazwisko tego mistrza 
stało się dziś już tak potężne, że skoro tylko publiczność 
posłyszy o przybyciu jakiego nowego utworu tego artysty, 
biegnie tłumnie na wystawę jakby czarodziejską silą po
pchnięta i staje przed nim w niemym zachwycie uwielbie
nia. Daremniebyś chciał w pierwszych dniach ukazania 
się obrazu usiąść przy nim i bliżćj rozpatrzyć się w szcze
gółach, tłumy znawców i nieznawców nie dozwolą ci tego. 
Obecnie mamy „Zygmunta i Barbarę.1' Temat ten tak 
już zużyty przez malarzy i poetów naszych, natchnięty zo
stał nowćm życiem pod czarnoksięzkim pędzlem Matejki. 
W komnacie zamku Radziwiłłowskiego przedstawi! arty
sta kochającą się parę w niemćm objęciu i uścisku, oczy 
ich jednak mówią bardzo wiele... Wierzymy, iż Matejko 
wiernie odwzorował postać Zygmunta — patrząc na nią, 
trudno nie postawić sobie pytania jak Barbara mogła roz
grzać prawdziwą miłością ku człowiekowi schorzałemu i 
wjbladłemu, jednćm słowem młodemu starcowi? Widok 
z komnaty cudowny; po stawie pływają łabędzie, na lazu
rze nieba lśnią gwiazdy a między niemi złowróżbna ko
meta... Akcesorya obrazu przepyszne, lecz po cóż o tćm

ebensperger przemawia przeciwko ustanawienia króle
wskich administracyi policyjnych w większych miastach 
uważając to za uszczuplanie autonomii gmin. Na mocy 
prawa ustanawiania budżetu niechaj izba pod tym wzglę
dem zmianę uczyni. Dawniejsze przyzwolenie na urządzanie 
królewskich lokalnych władz policyjnych opiera się na fał- 
szywćm pojmowaniu prawa przez izbę; prawo to nie miało 
w myśli, jak to teraz najwyższy trybunał w znanym wyroku 
orzekł, ażeby wszystkie osobiste wydatki dla królewskich 
lokalnych administracyi policyjnych aż do stróża nocnego 
przejąć miała kasa rządowa. Poseł doktor Ellissen oświad
cza się przeciwko dalszemu trwaniu królewskićj admini
stracyi policyi w Getyndze; właściwość iego miasta jako 
miasta uniwersyteckiego nie jest t mu na prz- szkodzie, bo 
i Haile sie ma policyi królewskićj. Komisarz rządowy 
Kehler przytacza powody, dla czego rząd nie uważał za 
dobre znieść już teraz królewskie władze policyjne. — 
W końcu przyjęto jednak tytuły 13 do 19 bez zmiany. — 
Przy tytule 19 (40,000 talarów na tajne wydatki w in
gresie policyi) oświadcza się poseł Rohlandt za skre
wieniem tćj pozycyi. Poseł Duncker popiera ten wnio
sek. Przez uchwalenie tego funduszu ma być rządowi 
sane wotum zaufania, do czego mówca dziś mnićj 
niż kiedykolwiek, po orzeczeniu ministra spraw wewnę
trznych, że stanowiska rządu w obec prasy i towarzystw 
nie może sobie wyobrazić bez małych szykan policyjnych, 
ma ochotę. — Minister spraw wewnętrznych prostuje orze
czenia niektóre preopinanta. — Poseł Hoverbeck wypo
wiada, że za przyznaniem funduszu tego głosować nie bę
dzie, ponieważ nie życzy sobie, żeby ministerstwo to dłużćj 
trwało. — Posłowie Kardorff i Lasker oświadczają, że bę
dą glosowali za przyznaniem funduszu, ponieważ takowy 
przeznaczony jest na kryminalno-policyjne cele. — Poseł 
Waldeck nazywa fundusz ten niemoralnym, któregoby nie 
przyznał żadnemu ministerstwu. Przy imiennćm głoso
waniu oświadczyło się za żądaniem rządu 228 głosów, 
przeciwko 109 głosów. — Minister handlu przedłożył no
wy wniosek, tyczący się pozyskania 2,300,000 tal. na' spra
wienie nowego i reparacyą starego inwentaryum przy pań
stwowych kolejach żelaznych. Wniosek ten przekazano 
komisyi dla spraw handlowych i skarbowych. — Przy ty
tule 20 (żandarmerya) wskazuje poseł Duncker na niedo
godności, jakie wypływają ztąd, że żandarmerya zależną 
jest od ministra spraw wewnętrznych a wojskowo uorgani- 
zowana. W Pozuańskićm chcą znowu ustanowić żandar
mów pomocniczych. Jeżeli się okazuje potrzeba pomnoże
nia żandarmów, natenczas należy ich etatowie ustanowić. 
Komisarz rządowy Kehler przyobiecuje, że to na rok przy
szły nastąpi. — Poseł Beesten skarży się na stósunki żan- 
darmeryi wHanowerskićm, a komisarz rządowy Kehler wy
wody jego zbić usiłuje. Pomimo to tytuły 20do 25 (żandar
merya) przijęto. Do tytułu 17 (na ogólne cele polityczne 
113,486 tal.) podał poseł Duncker wniosek, ażeby uchwa
lono tyko 85,600 tal., ponieważ suma, przeznaczona na 
obwody rejencyjne poznański i bydgoski, o wiele jest za 
wysoka. Wniosek ten odrzucono. — Przy tytule 26 do 29 
(zakłady karne, poprawcze i więzienia) przemawia komi
sarz rządowy Steinmann przeciwko wnioskowi posła Eber- 
tego, który żądał, ażeby izba orzekła, że wykonanie kary 
więziennej w celach dla pojedyńczych osób przeznaczo
nych, powinno być uregulowanćm przez osobne prawo. 
Następnie postanowiono odroczyć posiedzenie na wniosek 
Virchowa i wypowiedzieć życzenie, żeby minister sprawie
dliwości podczas obrad nad tym przedmiotem był obe
cnym w izbie. Najbliższe posiedzenie odbędzie się w środę 
o godzinie 10 z rana. Dalsze obrady nad wczorajszym po
rządkiem dziennym.

FRANCYA.
* Paryż, 6 grudnia. Podczas kiedy w Rumunii stron

nictwo radykalne, na którego czele stał minister Bratiano, 
z ustąpieniem tegoż, osłabione zostało w swoich przedwcze
snych dążnościach do zawichrzenia pokoju na Wschodzie, 
wystąpiła w ostatnich czasach Turcya dość energicznie 
przeciw Kret-óczykom. Postępowanie Turcyi nie wzbudza 
jednakowoż w tutejszych kołach dyplomatycznych żadnćj 
obaay, ażeby z tego nie wywiązały się czasem jakie zawi- 
kłania grożące naruszeniem pokoju. Lubo przed u edaw- 
nym czasem myślano tu wiele o utworzeniu Wilkiego pań
stwa greckiego i wyzwoleniu Krety z pod panowania turec
kiego, to sympatye te są jednakowoż dzisiaj bardzo słabe 
i rząd cesarski jest podobno zadowolniony z tego, że W. 
Porta przytłumia na Krecie każdy objaw rewolucyjny, któ
ry z czasem mógłby pociągnąć za sobą nieprzewidziane 
i dla ogólnego pokoju niebezpieczne następstwa. Rząd ce
sarski ma tćm ważniejsze do tego powody, ile że w szcze
rość pokojowćj polityki księcia rumuńskiego nie może zu
pełnie wierzyć. P. Bratiano ustąpił wprawdzie z gabinetu, 
ale tćm samćm nie została jeszcze zniesioną partya rady
kalna, która podobno przy pomocy intryg rosyjskich 
nie ustaje wichrzyć w kraju i sąsiednich księstwach sło
wiańskich.

Jutro odbędzie się żałobne nabożeństwo za duszę 
przed kilku dniami zmarłego Berrytra, w kościele ś. Rocba. 
Nabożeństwo to urządzili paryscy adwokaci, ażeby ci, któ- 
rzj' nie mogą wziąść udziału w pogrzebie w Augerville, 
w ten sposob mogli oddać ostatnią przysługę zmarłemu 
i uczcić pamięć jego. Pogrzeb Berryera w Augerviłle od-

gadać, gdy wiemy, że obraz robiony przez Matejkę? róże 
np., rzucone na krześle, są jakby zerwane przed chwilą. 
Po Matejce najwięcćj zwraca uwagi płótno Sztrajta, któ
rego treścią jest Mickiewiczowska ballada „Czaty.“ Pan 
Sztrajt widocznie postępuje, dostrzedz wszakże jeszcze mo
żna wady rysunkowe. Postać wojewodziny jest czarująca, 
chociaż nie powiemy, aby była naturalną, tj. odpowiednią 
chwili przedstawionćj, jest bowiem jakby zadąsaną. Mimo 
tego wszystkiego jednak sam ukłud i kompozycya obiazu 
mają wysokie zalety i publiczność tćż wydaje o nim nader 
sympatyczne zdania. Niepodobna także nieprzyzuać Wyż
szych zdolności p. Kotsisowi; jego ostatni obrazek „Wnę-; 
trze chaty wieśniaczćj“ nosi cechy wysokićj artystycznej 
wartości i prawdą swoją powszechnie się podoba. Utwór 
ten, nacechowany taką rzeczywistością i prawdą, że za 
serce chwyta, nie ma jednak w sobie przesady, która się 
niejednokrotnie przytrafia tym, co podobne sceny malują; 
znać, że artysta me poetyzuje, lecz studjnj6 życie. W cha
cie wieśniaczej, noszącćj na sobie wszędzie cechy nędzy 
i opuszczenia, dogorywa wieśniaczka. Przy nićj dwoje 
dzieci: jedno małe, garnie się ku gasnącćj matce, drugie, 
nieco większe, wylewa łzy gorące i ociera je fartuszkiem. 
Oboje one dopiero co porzuciły zab wki rozrzucone po iz
bie; snąć przed chwilą konanie matki oderwało je od ulu
bionych zajęć i do łez pobudziło. Na boku siedzi stary, 
schylony ku ziemi włościanin, mąż umierająećj, złamany 
boleścią i w niernćj pogrążony zadumie. Na pierwszym pla
nie obrazu umieścił artysta leżącą nędzną krowiuę, .dopeł
niającą swą obecnością wyrazu ogolnego ubóstwa,panującego 
w chacie. Gryglewski z zwykłym sobie talentem i prawdą 
przedstawił „Wnętrze kościoła ś. Idziego w Krakowie." Gorą
ce pochwały oddają takżeświeżemu utworowi Brodowskiego, 
przedstawiającemu „Powrót z wyprawy krzyzackićj.“ Pan 
Brodowski celuje końmi, konie tćż jego w tym obrazie 
przedewszystkićm zwracają uwagę widza. Nie są bez wyż
szych zalet i inne części obrazu, zdaje nam się jednak, że

będzie się dopiero w tych dniach. Jules Favre weźmi6 preZ{ 
na nim udział, akademia francuska wyśle kilku członków ¡d^8 
w dełegacyi. Mowy będą mieli p. Grevy w imieniu adw0.iebyi 
katów francuskich, pan Marie w imieniu miasta Marsylii >>e P 
z legitymistów wystąpi także ktoś z mową, br. Chambord’ P°Jt 
który napisał do wdowy po zmarłym list kondolencyjny lich 
będzie reprezentowany przez p. de la Ferté. Paryianiè P, 
z wielką niecierpliwością wyczekują za mowami, któ.ytfk? 
rych treść będzie prawie jedynie polityczną. Berryer ¡ciez 
umierał podobno w mocnćm przekononiu, że Francya zbli. phze 
ża się coraz bardzićj ku wielkiemu przesileniu. Charles^

ande Lacombe umieścił w Gazette de France zajmujące,
charakterystykę zmarłego i wydrukował niektóre ustępy ioiity* 
z listu, który tenże przed kilku dniami pisał do niego z p0. je b® 
wodu przyszłych wyborów. W liście tym pisze Berryet 
między ińnemi: „Trzymanie się przy jedności wszystkich 
dobrze myślących ludzi, którzy pragną porządku i wolności lo«'1 •

wna wewnątrz, stało się dla wszystkich koniecznym obowią2
-ie * 
¡rość

kiem, w obec fatalnego położenia, w jakim się sprawy francu. 
skie tak na wewnątrz, jak na zewnątrz znajdują. Spra 
wom tym zagraża z każdym dniem coraz większe niebez. waI 
pieczeństwo.- Po tylu rewolucyacb, które nasz kraj nie. ;erza 
szczęśliwy przeszedł, po upadku tyłu rządów, jest prawie ’z.cz® 
rzeczą niepodobną przewidzieć formę i rodzaj rządów, ja. 
kie nowe kryzys wywołać może. Wszystko jest możebne, 
wszakże jakikolwiek się rząd wyłoni podczas dni ogólnego

nieje 
e i z 
te, i

wstrząśnieńia, utrzyma on się tylko wtedy, jeżeli PrzyjmisP^
za podstawę polityczne wolności i takowe rzetelnie wykona.,. , 
Rząel konstytucyjny miałby w sobie siłą żywotną i gwaran-F. 
cyą' przyszłości. Cesarstwo, monarchia, rzeczpospolita^’1’ 
może z honorem istnieć we Francyi, jeżeli naród będzie' 
mógł swobodnie i we ilug prawa obierać deputowanychO Pr 
sejmowych, jeżeli, narodowi będzie zapewniony samo-astęi 
rząd. . .“ Taki jest testament polityczny Berryera. idfjt 

Ołozaga bawiący w Paryżu, nie t k prędko załatwi Pow 
powierzone sobie od rządu prowizorycznego sprawy; mar- poc 
grabia Moustier bowiem nie okazuje za wiele skwapliwości: PaI 
w traktowaniu z pełnomocnikiem rządu, który dopiero rozWt 
począł swe czynności. Obawiają się tu, ażeby z tćj zwiokii, P°’ 
nie korzystali renublikanie. b nn<

ANGLIA. K
LcndjE, 3 grudnia. Disraeliustąpił z ministerstwahup 

i wysłał pod datą wczorajszą okólnik do swych politycznychHe 1 
przyjaciół obu izb, który w dosłownćm tłómaczeniu brzmij 
jak następuje : „Gdyby parlament obecnie zasiadał, użylbynihać! 
stosownego środka, ażeby wytłómaczyć ministerstwo z jego wya 
postępowania, by zapobiedz fałszywemu jego pojmowaniu;^/ 
w obecnćj chwili jednak nie pozostaje nic innego, jak zwr<Wau 
cić się w sposób niniejszy do konserwatywnych członkówpf0 
obu izb parlamentu. Rząd Jćj królewskićj Mości widjicRT 
na początku tego roku, że w izbie niższćj jest tylko z po-P'1“1 
wodu kwestyi irlandzkićj przez muiejszość poparty, mnie- nlp 
rnał, że nie należy przyjmować z góry zalecanćj sobie poli- zJni 
tyki, powątpiewał bowiem, czyliby naród cały politykę tęhdri 
uznał za słuszną. Dia tego tćż uważało sobie za obowią- h^ą 
zek radzić królowej, ażeby parlament rozwiązała; odwoły-1 P° 
wać się jednakowoż do dawniejszych wyborów, byłoby nie- 9al9 
dorzęcznością, ile że powszechna opinia kraju zgodziła sierea? 
wraz z opinią większości parlamentu, że należy wybadaóh®! 
zdania ogółu przez jak największe rozszerzenie prawa gło-|iae- 
sowania. To tćż ministerstwo użyło wszystkich środków, 
ażeby odpowiedni statut wydać w tym cela. Jakkolwiek«1311 
wypadek powszechnego głosowania większych okręgów wy-?» s! 
borczych stwierdziły przewidywania ministerstwa z względiiiRK 
na przedmiot sporny, czego żaden rozsądny człowiek nieŁ " 
zaprzeczy, to jednak rząd obecnv nie może się spodziewać,)^0 
ażeby mu się udało pozyskać zaufanie nowo obraućj izby' ° 
niższćj. W obec. takiego położenia sądzili ministrowie, 
honor wymaga od nieb, ażeby ani jednej chwili nie piastMa0b 
wali dłużej urzędu. Sa oni tego zdania, że stósownićj bę-fladl 
dzie ustąpić obecnie ze stanowiska, które dotąd zajmowalili ’ 
aniżeli oczekiwać zwołania parlamentu, w którymby zna/W ! 
leźli mniejszość po swćj- stronie. Tak postępując nie wi- się 
dzą ministrowie dostatecznego powodu, ażeby mieli zmieniać,® E 
swoje przekonanie, którćm się kierowali, służąc swćj mo-Mu 
narchii radami w kwestyi zniesienia kościoła irlandzkiego' «01 
Są oni mocno przekonani, że wniosek pana Gladstone 
sadzie jest niesłuszny, v/ wykonaniu prawdopodobnie nie-dczi 
praktyczny,, a jeżeli wykonalny, w skutkach swoich nie-Tra' 
wątpliwie zgubny. Gotowi w każdćj chwili wziąść pod 
ściślejszą rozwagę wszelki pomysł zmierzający do połwawl 
szenia stanowiska, jakie zajmuje Kościół w Irlandyi, nie"1. ' 
przest ,ją cni uważać polityki, przeciw którój na ostatnićj 
sesji walczyli, za zgubną i mogącą sprowadzić wiele 
szczęścia na społeczność i państwo, i występować przeciwko 
nićj z niepokonaną stałością, na jakiemkolwiek stanowisku« 
znajdować się będą." Podpisano Disraeli. J

Stronnicy Disraelego pocieszają się tćm, że zostalia 
przegłosowani jedynie z powodu kwes‘yi irlandzkićj, w in- '• 
njch zaś sprawach większość narodu jest po ich stronie,, 
tak że partya ich znajduje w kraju bardzo silne poparcie.? 
Bądź co bądź przyznać trzeba, że Disraeli, ustępując z mi-f“ ( 
nisterstwa po skończonych wyborach, które w myśl jeg%\( 
polityki nie wypadły, okazał wiele taktu i że pozyska so-‘e“ 
bie przez to uznanie nawet opozycyi. Obecnie są tu wszy-f, 
scy w wysokim stopniu zaciekawieni, kto obejmie godność^, 
po Disraelim; spodziewają się powszechnie, że Gladstone^

dze
odkryliśmy w nim parę drobnych usterek rysunkowych^ 
a między tćmi np. to, że woły, do podwody zaprzężone, tór 
nie zdają się ciągnąć, chociaż cały tabor jest w ruchu —my 
pochodzi to ze złego położenia jarzma, które przy pociągi 
powinno być oparte o łopatki, nie zaś zostawać wolno ',.i 
szyi wołów.' — P. Kostrzewski znów wystąpił z au^t 
wybitnym obrazkiem, noszącym te same cechy, co wszy-^ 
stkie poprzednie tego artysty prace. Zamiłowanie swoj-^, 
skości, studya i pr ca, oto przymioty Kostrzewskiego. pg 
Obrazek jego, o którym mówimy, przedstawia „świętapoi 
żydowskie“ — grupa’ żydów wracających z modlitwyij , 
w futrzanych chasydzkich czapkach, jest typową, inueZcz 
akcesorya z tąż samą ścisłością i prawdą są oddane. Innyja ¡ 
obrazek tego artysty „Podwody" ma również cechy życiali, 
schwytanego, że tak rzekmemy, na gorącym uczynku. -^ga 
Pejzaży i portretów mamy obecnie bardzo mało. Do pierW'iacj] 
szych zaliczyć wypada cztery akwarelowe widoki z wscho^; 
dnićj Syberyi p. Wrońskiego, dość charakterystycznej
do tćj kategoryi należy także „Olsztyn“ p. G u m i ń s k i e go 
Portret p. Kurelli, przedstawiający oblicze nader popu
larnego w tutejszćm mieście lekarza p. Helbicha, odznacza ., 
się wiernością rysów i wykończeniem. — Do oddziału rzeźb y 
nic obecnie wybitniejszego nie przybyło, piękny jest jednali 
medalion znanćj artystki p. Bakałowiczowćj, wykonany ( 
przez Sztajnmana. Ładna statuetka z bronzu p. K'1ia, 
charzewskiego również zasługuje na wzmiankę. p 
Kończymy tę artystyczną pielgrzymkę wzmianką, że wj-, ; 
stawa dzieł ś. p. Józefa Simlera już zamkniętą zostala,ora 
przyniósłszy 1200 rubli dochodu. Cel tych pieniędzyjł u 
jeszcze nie został zdecydowany, najpewnićj użyte one zo-par 
staną na utworzenia stypendyum dla zawodu artysty- p 
cznego. ¡ta
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, . fgzesem ministerstwa. 

onk/16d Stanley, który jako minister spraw zagranicznych 
'“bVj w wielkiśm poważanm w kołach dyplomaty- 

3rs ?•' •P pi'zyP’suj^cych mu dostatecznego zmysłu do 
mb5 ¿’pojmowania kwcstyi międzynarodowych, stracił 

A czasach w samćj Anglii jeszcze więcśj na s 
•yż pall Mail Gazette wzięła pod ścisłą i

Iharl wszystko, co w swój mowie powiedział, ani było 
nai- p ani słuszne. Niepotrzebnie wspominał, że trzeba 
U8te?wityke Pros, dążącą do zagarnięcia całych Niemiec ' 
) z d ije bert0 jako rzecz, którćj nie można w żaden spo- , 
»errv tróci^i Przez to Prusom w niczóm się nie przy- ' 
.^J^Lrflził jedynie Francyą. Prasa rosyjska okazała 
dnośc bardzo wdzięczną za szczerość, z jaką mówił 
owiaAie nieinterwencyi, którćj się Anglia ma trzymać 
rancu de wschodnićj. Wdzięczność ta była niezasłużoną, 
g„ ' ,rOść lorda Stanleya była fałszywą, gdyż Anglia pod 

liebe/ warunkiem nie mogłaby patrzeć obojętnćm okiem 
aj nie" grzanie granic i wpływów rosyjskich na Wscho- 
orawie Szczerością tą nic lord Stanley nie osiągnął a mógł 
w ja niejedno. Jeżeli bowiem Anglia ma się rządzić 
żebn je i zawsze zasadą nieinterwencyi, pisze Pall M.all 
ólnei’ te> to -w takim razie byłoby najlepićj znieść zu- 
gyp^pinisterstwo spraw zagranicznych i takowe poru- 

' 8kczajnym konsulom; słowem, zdaniem powyższego 
var.jnla, lord Stanley nie zna się ani na polityce, ani ma 

HISZPANIA.
anycjo przebiegu dalszym spraw hiszpańskich otrzyma- 

.»stępujące wiadomości telegraficzne: 
dryt, 6 grudnia. Potwierdza się wiadomość, że 
powszechne do ustawodawczych Kortezów odbędą 
początku miesiąca stycznia. — Rozszerzone na 
paryzlrój i londyńskićj pogłoski niepokojące nie

o rozidnój podstawy. W Hiszpanii panuje zupełna spo- 
wrmlii;, ponieważ nikt wszczętym przez reakcyą. w nie- 

¡1 miejscach rozruchom wagi nie przypisuje. — Mi- 
fekarbu przygotowuje ważne reformy taryfy celnój. 

zajmie się wygotowaniem taryf, których postawą 
“rstwif zupełne zniesienie wszystkich ceł prohi bicyjnych. 
znychiti0 art.kuły, przynoszące małe dochody, mają być 
brzmij opłaty cła. Komisya ma oznaczyć czas, od któ- 
/łbymitać mają cła prohibicyjne. — Podpisy na nową po- 
j jp„0 wynoszą 358 milionów realów.
lani/jdryt, 6 grudnia. Spodziewany jest wkrótce de- 
2wrć-ądu prowizorycznego, ustanawiający wybory do usta- 
nkówczyoh kortezów na dzień 13, 14 i 15 stycznia.— 
idMefządzenie merą Madrytu zniża płacę zatrudnionych 
z po.kanicypalność robotników o jednego realt dziennie, 
nnie-j nie mający w Madrycie pomieszkania swego, są 
p0]dzeni od robót miejskich.

ke teiäryb, 6 grudnia. O mespokojnościach w Kadyksie 
owią-fdzą następujące szczegóły: Milicya ludowa przed- 
,voiy-f portowego Kadyksu, Puerto de St. Maria, żądała 
. nie janią złożenia z urzędu Alkaldy. Posłano tam wój
ta gjJresztowauo kilka osób. Tymczasem powstała w sa- 
jadaiUdyksie część ludności, wzburzona przez stronnictwo 
gio-pe. — Wichrzyciele, którzy byli opanowali ratusz 

Iköw pki poboczne, otoczeni zostali przez wojsko załogi 
wieliStanie przytłumiono. — W innych miejscach nie za- 
• wy.no spokojności.
Męduiadryt, 7 grudnia. Gac eta ogłasza telegram z Tar
li nief-. według którego demonstracyi stronnictwa monar- 
iwać ego przeszkodzili republikanie, którzy połamali cho- 
izbyl monarchistów. — Gubernator zmuszony był zare- 
e, wojsko, po uderzeniu kawaleryi przywrócono 
asto-ljność.
j bę,Saćryt, 7 grudnią. Zatrudnieni ze strony miasta ro- 
waO wstrzymali dziś z rana w skutek zniżenia płacy 
zuąSj swe roboty. — Zebrana gwardya narodowa oka- 
s wi- się rządowi przychylną. — Spodziewają się, że spo- 
nia$śfi nie będzie zakłócony.

EDO-’Kad-yt, 7 grudnia. Dekret ministra sprawiedliwości

samo.

ułatwi
mar.

iwości

br. Chambord.— France donosi, że margrabia de Moustier 
i lord Lyons konferują dziś nad kwestyą grecką, jako tóż 
tóż nad składem nowego gabinetu angielskiego.

Paryż, 8 grudnia. Agence Havas donosi z Aten 
z dnia 7 bm. : Po nadejściu ostatnich wiadomości z Caro- 
grodu przedsięwzięli posłowie Prus, Wiełkiój Brytanii, 
Francyi i Rosyi u ministra spraw zagranicznych krok zbio
rowy. Spodziewają się, że obecne trudności załatwione 
zostaną w sposób zadowalniający.

Londyn, 7 grudnia. Standard donosi, że Anglia 
i Francya utorowały pojednanie pomiędzy Turcyą a Grecyą.

Londyn, 8 grudnia. Pan Bruce będzie może mini
strem spraw wewnętrznych a pan Ląyarł ministrem budo ■ 
wli. — Pruski następca tronu śniaA.l wczoraj u pruskiego 
ambasadora pana Ber nstorff, zwiedził wystawę bydła i udał 
się potóm do majętności lorda Dudley.

Londyn, 8 grudnia. Według najnowszych wiadomo
ści T i m e s a zostanie pan Bruce sekretarzem stanu, pan 
Hartington jencralnym dyrektorem poczt, pan Karól Grey 
prezesem rady tajnćj, lord Kimberley lordem kanclerzem, 
pan Layard prawdopodobnie nadkomisarzem robót publi
cznych i gmachów. Mówią, że pan Villiers odmówił wstą
pienia do gf.binetu. Pan Goeschen zostanie pewnie preze
sem kolegium prawnego ubogich.

Londyn, 8 grudnia. Datowany z dnia wczorajszego 
telegram T i m e s a z Filadelfii donosi, że orędzte prezy
denta, przedłożyć się mające przy jutrzęjszóm zagajeniu 
kongresu, oświadczy się prawdopodobnie za ponowną wy
płatą długów w gotówce, za ograniczeniem obiegu papie
rowych pieniędzy i za oszczędnościami w budżecie. Prócz 
tego wskaże może na to, że sprawa Alabamy w niektórych 
punktach nie jest jeszcze załatwioną jako tóż że pośre
dnictwa Stanów Zjednoczonych w wojnie pomiędzy Bra
zylią a Paragwajem nie przyjęto. Orędzie ma dalój podo
bno wspominać o podobieństwie wojny z Indyanami i o- 
świadczać się za zmniejszeniem wojska w ogóle, jako tóż 
szczególniój za zmniejszeniem wojska w Stanach połu
dniowych.

Pera, 7 grudnia. Dziennik Turquie za bezpodsta
wną ogłasza wiadomość, że W. Porta zmieniła swe posta
nowienia i że przesłała ultimatum do Aten, na które od
powiedzi oczekiwać zamyśla. W. Porta gotowa przeciwnie 
zerwać stósunki z Grecyą i wydać rozkaz, aby wszystkie 
okręty, przewożące ochotników na Kandyą, zatapiano. — 
Wczoraj odbyła się pod przewodem sułtana wielka rada 
ministrów, na którą powołano także pewną liczbę wyższych 
oficerów. Zaręczają, że przedsięwzięto środki w razie 
wybuchu wojny. Hobbert basza udał się wczoraj rano do 
swojój eskadry. Według pogłoski wyda sułtan wkrótce 
manifest do poddanych swoich, w którym wyłożone będą 
powody zerwania stósunków z Grecyą.

Nowy Jork, 26 listopada. (Parowcem Aleppo). Po
wstańcy na wyspie Kubie uderzyli znów' na Manzanillo 
i odparci zostali ze znaczną stratą. Jenerał kapitan p. Ler- 
sundi daje przebaczenie najznakomitszym przewódzcom 
rewolucyi.

Rowy Jork, 7 grudnia. (Telegrafem podmorskim). 
Izba reprezentantów poleciła komisyi dla spraw zagrani
cznych, ażeby zredagowała rezolucyą, wzywającą prezy
denta do odwoł ¡nia posła p. Reverdy Johnson z Lon
dynu.

Berlin, 9 «-¡riuiiiSst, 'S. powodu artykułu 
Journal des Sïébatg, dotyczącego rokowań 
o ziijHsrantnwiuile nowego Niemiec ustroju 
przez mocarstwa zagraniczne, ogłasza Spe- 
nersehe Ztg półnrzędowy, Jak się zdajc, ar
tykuł, oświadczający « Boiuoganłe się podda
nia narodu nłemieeUiego pod kontrolę obcych 
rządów, wzbudzi niezawodnie gniew narodo
wy Niemiec. Na zaczepną koalicją gabine
tów odpowiedziałyby Niemcy odporną koali- 
eyą narodu.

w koncertach w Krakowie; o grze jćj Czas wtedy kilkakrotnie 
pochlebnie się wyrsżał. Artystka ta, w powrocie de kraju, ma 
zamiar i w Wriedniu publicznie wystąpić.

— * Kalendarz, Jutro, w czwartek dnia 10 grudnia, 
Panny Maryi Loretańskiój: w kalendarzu słowiańskim Ra
dży sława bt Wschód słońca o godzinie 7 minut 55, zachód 
« godzinie 3 minut 51.

Daia 10 grudnia 1279 roku śmierć Bolesława Wstydliwego; 
— 1657 książę pruski dostaje w zastaw Drahim i Bytów; — 
1812 Napoleon w Warszawie.

(fc) Scleszew, 7 grudnia. Od kilku lat mamy tu towa
rzystwo pożyczkowe, które udziela czło .kom pożyczki na weksle. 
Ustawy towarzystwa tego nie odpowiadają, zdaniem mojóm,. by
najmniej stosunkom, które koniecznie uwzględnić trzeba, jeżęli 
chodzi o to, aby się nie rozwiązało. W tym względzie odpowia
dałyby ustawy najlepiej calowi, gdyby były opracowane podług 
statutu przez Szulce-Delicza dla towarzystw pożyczkowych ułożo
nego a przyjętego prawie przez wszystkie towarzystwa pożycz
kowe za normę. Dla towarzystwa naszego możnahy się wtenczas 
wystarać o zapis w księgę handlową, coby do trwałego ustalenia 
towarzystwa wielce się przyczyniło, lecz tylko wtenczas, bo prawo 
stanowi, że towarzystwa, których statuta na podstawie wzajemno
ści i w głównych punktach podług Szulce-Delicza są opracowane, 
mogą nabyć praw korporacyjnych. — Towarzystwo nasze ma 
członków dwojakich, członków stałych,_ to jest takich, którzy są 
w posiadaniu przynajmniej jednój akcyi na 50 złotych polskich, 
i takich, którzy rocznie oprócz wstępnego przynajmniej jednego 
płacą talara. Członkowie stali odpowiadają za bezpieczeństwo 
depozytów do kasy oszczędności wniesionych tylko funduszem 
z sum przez siebie złożonych, do pierwszego stycznia 1873 roku 
niewypowiedzianych i mają jedynie moc czynienia uchwał 
i zmieniania ustaw na walnem zebraniu; członkowie zaś z skład
kami przynajmniej jeduotalarowemi, każdego czasu wypowiedzial- 
nemi, mają tylko prawo brania pożyczek i udział w dywidendzie. 
Ta niestósunkowość praw obydwóch kategoryi członków jest, wła
śnie główną przyczyną, że towarzystwo nie powiększa się, bo 
biorący pożyczkę wpłaca wprawdzie przynajmniej jednego talara, 
występuje jednak z towarzystwa i wypowiada swój depozyt, skoro 
uiszcza się z długu i nie może mieć też zresztą chęci pozostania 
dłużej członkiem towarzystwa, kiedy wie, że choćby składką je- 
dnotalarową przez dziewięć lat więcój nawet wpłacił jak pięć
dziesiąt złotych polskich, prawa, jakie mają członkowie stali do 
stanowienia uchwał, zmieniania statutów itd. nie nabędzie. Walne 
zebranie członków odbywa się tylko raz w rok w styczniu, byłoby 
zatem korzystnie dla towarzystwa, gdyby zarząd już teraz zasta
nowił się nad ustawami naszemi, opracował statuta nowe, celowi 
więcej odpowiadające i stawił je na przyszłem zgromadzeniu wal
nem, już w miesiącu przyszłym odbyć się mającem, pod obrady. 
Statuta nasze mają więcej jeszcze niedogodności, których jednak 
nie wyłuszczam, bi sądzę, że zarząd przy opracowaniu ustaw 
nowych je spostrzeże i uwzględnić nie omieszka.

Dziś między godziną dwunastą a pierwszą w południe za
częły zbierać się chmury nad miastem naszem, poczem powstał 
wicher i deszcz, który z błyskawicą i uderzeniem kilkoraznwem 
piorunu przedstawił nam burzę, jaką nam dotąd tylko podczas 
lata widzieć się zdarzyło. Gospodarze przepowiadają nam ztąd 
czasy nie najlepsze, a kobiety niektóre, mające więcej przeczucia, 
wojnę, głód, mor.,we powietrze itp.
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CENY TARGOWE 
w mieście Poznaniu.

9 grudnia 1868.
od I *io
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tal sg,

loniero Órtiz znosi wszelkie sądownictwa specyalne, 
,v za«'J?y niemi dla spraw skarbowych i handlu, jako tóż 

Dekret uła-

lego1

nic-yicza przywileje duchowne i skarbowe, 
rjie-. prawnictwo i ustala jedność, 
pod Madryt, 8 grudnia. Wiadomości z Malagi donoszą, 

jtep/awiają się tamże wybuchu niespokojności, gdyż rząd 
nie»! tam dotąd rozkaz reorganizacyi straży obywa- 

tuićjH którego to rozkazu nie chciały władze gminne 
niknąć.

gikiny.
iBonachium, 7 grudnia. Korespondencya autografo- 

|j. (Hpifmanna) oświadcza, że wiadomość dziennikarska, 
..aijcya zaprotestowała u dworu monachijskiego przeciw 
, ałoip ostatnićj konferencyi wojskowój i iż rząd bawar- 
jóńiósł o tóm oświadczeniu bezzwłocznie do Berlina, 
jm konfereneya pozostała bez rezultatu, zupełnie jest 
Awdziwą.
.fetersburg, 8 grudnia. Dzisiejszy Journal de St. 
.irsbourg wzywa Neue freie Presse, ażeby cio
cia rzekome dowody o intrygach rosyjskich na Wę- 
glh; w przeciwnym razie przyjąć trzeba, że wspom-

1 dziennik przyznaje sam oczerniający charakter owych 
dzeń.

’Wiedeń, 8 grudnia. Cesarz wydał rozkaz do armii, 
'tórym oświadcza: „Monarchia potrzebuje pokoju, 
my go umieć utrzymać. Oba zgromadzenia państwowe 

'«edziały najzupełniej oczekiwaniu memu i przyjęły,
•I ^czuciem prawdziwie patryotycznćm, prawo obrony, 
■¡ytucyjna reforma sprowadziła państwo na historyczne 
Ławy owych czasów, gdzie z powodzeniem staczało 
ęższe walki i świetne odnosiła zwycięztwo. Obie po- 
państwa bronią obecnie z równym interesem wielko- 

potęgi i bezpieczeństwa monarchii. Armia zyskała
2 to sprzymierzeńca, który wspierać ją będzie silnie 
zczgściu i niedoli. Chcę, aby armia, marynarka wo- 
a i landwera trzymały z sobą jako wierni towarzysze 
i. Ciężkie niepowodzenia nawiedziły armią, lecz 
iga jćj była niezłamaną a wiara moja w jćj wartość 
ichwianą. Armia nie ma zapierać się swój prze
to , lecz chwalebne jój wspomnienia przenieść do cza- 
obecnych.“
Paryż, 7 grudnia. Agent księstw Naddunajskich, p. 
zulesco został ztąd odwołany.
Paryż, 7 grudnia. Constitutionnel donosi, że 
trstwa pośredniczące otrzymały od rządu tureckiego, 
et w razie, gdyby się Grecya wzbraniała zadość uczy- 
żądaniom, prolongacyą zagrożonych środków aż do

- - iJIB.
"'! Pary', 7 grudnia. Buletyn Monitora donosi z Ber- 

VF|, że hr. Bismarck w rozmowach, które miał z amba- 
l,a'kami Anglii, Rosyi i Francyi po swoim powrocie, obja
dł ufność w utrzymanie dobrych stósunków pomiędzy 
^prstwami wielkiemi.

Paryż, 7 grudnia. Dziś odbył się pogrzeb p. Ber- 
h w Angerville. Nad grobem przemawiali p. Grevy 
pieniu stanu adwokatów, p. Marie w imieniu miasta 
raylii, książę Noaillęs w imieniu akademii francuzkiój, 
hrabiowie de Falloux i de la Fertó, ostatni z polecenia

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE I POTOCZNE.
* Poznań, 9 grudnii. Jak się w tej chwili przy zam

knięciu Dziennika dowiadujemy, zakończył dziś około godziny 
2 po południu życie prezes tutejszej policyi p. Barensprung.

— * I w tym roku postanowili przemysłowcy pol
scy naszego miasta urządzić wystawę gwiazdkową. Jak 
w roku zeszłym, tak i w tym, lirąbiostwo Działyńscy ofiaro
wali na ten cel salę w swym pałacu. Wystawa otwartą zostanie 
dnia 12 bm. i trwać będzie do 31 bm. bilet na jeduorazowe 
wntjście kosztuje 2 /, sgr., na zwiedzanie wystawy podczas całego 
jćj trwania wraz z udziałem wygranych 2 złote polskie Biletów 
dostać można we wszystkich handlach i oberżach polskich, tu
dzież, przy wnijścju na wystawę Chwalebno to przedsięwzięcia 
polecamy jak najgoręcej publiczności naszćj tak z miasta jak 
z prowincyi i nie wątpimy, że udział jej w wystawie będzie w tym 
roku równie liczny, jak w zeszłym.

— * Wymieniając w poniedziałkowym -numerze polskie 
rodziny hrabiowskie w W. Księstwie Pozoąńsklęm osiadie, po
minęliśmy przez pomyłkę hr, Kaczyńskich, i Bernarda Potockiego, 
co niniejszem uzupełniamy.

— * W tutejszćm Towarzystwie Przemysłowem odbywają 
się regularnie co poniedziałek popularne odczyty pnbllozne. 
W ostatnim czasie mieli prelekcye: prof. dr. Trawiński o „bo
gach i boginiach greikich“, prof. dr. Jerzykowski o „rozwoju 
miast polskich“, w ostatni poniedziałek dr. Oso wieki o „cza
rach, czarownikach i czarownicach.“ Publiczność nasza uznaje 
widocznie potrzebę popularnych prelekcyi,. zbiera się bowiem na 
nie I ardzo licznie.

— * Towarzysse sztnki drukarskiej, pracujący w tu
tejszych drukarniach, uważając że wynagrodzenie, jakie pobierają, 
nie jest odpowiednie ich pracy, zażądali od swych pryncypatów 
podwyższenia im remuneracyi. Na chlubę tak właścicieli dru
karń, jak i pomieniony, h towarzyszy, sprawa ta ku zadowolnieniu 
obydwóch stron kontrahujących się zakończyła. Towarzysze sztuki 
drukarskiej, nie zawieszając swych prac przedłożyli żądania swe 
pryncypałom, a ci, uzuając żądanie tych za słuszne, podwyższyli 
im płacę o dotąd pobieranej.

— * Podług" Sterna Korespon deney i postanowił na
reszcie rząd założyć trzecie gimnazyum tateliokle w W. Księ
stwie Poznańskieui, a mianowicie w bydgoskim obwodzie rejen- 
cyjnym. Gdzie takowe urządzone będzie, dotąd nie wiadomo. 
Maj więcej szansy ma Wągrowiec i Kcynia. W Kcyni urzą- 
dzonemby byio gimnazyum kosztem tamtejszego katolickiego 
seminaryum nauczycielskiego, które za mało bywa uczęszczane.

— * Pierwszy młot parowy w Poznaniu ustawiony zo
stał w fabryce machin Moegeiina. Młot ten waży 2’/, centnara 
i spada z wysokości 18 cali przy trzech atmosferach, 
zawartych w 50 calach kwadratowych, co podnosi jego wagę do 
21 centnarów.

— * W skutek reskryptu ministeryalnego poiicya w mie- 
Śole Poznaniu, podobnie jak i w innych miastach, od 1 kwie
tnia roku przyszłego . otrzyma mundury na wzór konstablerów 
berlińskich, przyczem komisarze policyjni zmienią swój tytuł na 
oficerów policyi, a inspektor policyi na kapitana policyi.

— * Stósownie do życzenia, objawionego nam przez Pola
ków zamleiikałjeh w Milwaukee »Iseonaln w Ameryce, 
donosimy, że gmina ta polska, zebrawszy się w dniu 20 września 
r. b. w szkole świętego Stanisława i obrawszy za prezydenta Au
gusta Budzińskiego a za sekretarza Józefa Wilczewskiego, ura
dziła ze względu, że język angielski jest w Ameryce niezbędnie 
potrzebnym, i że pragną, ażeby ich dzieci niezapomniały pocho
dzę ia i kraju, aby wszelkie nauki wykładane były w szkole 
w języku poiskim i angielskim i ażeby sekretarz przesłał powyż
sze postanowienie do Dzienn. Poznańskiego.

— * Donoszą nam, że w dniu 23 listopada h. r. dawała 
w Peszcie rodaczka nasza pod nazwiskiem Wandy Junoszy 
koncert na fortepianie, w którym udział wzięły pierwsze znako
mitości teatru węgierskiego, jak p. Pauli, pierwsza śpiewaczka 
opery narodowśj, "p Hajos, również znakomity śpiewak opery, 
i p. K. Huter, naczelny kapelmistrz orkiestry teatralnej. Publi
czność'składała się z pierwszych osób tamtejszego spółeczeństwa 
i wszystkich znakomitości muzykalnych. P. Wanda Junosza ode
grała w skutek rady i życzenia tamtejszych znawców, którzy 
pragnęli usłyszeć utwory polskich mistrzów przez Polkę wyko
nane wyłącznie utwory Chopina. Słuchacze hucznemi oklaskami

’ gadowolnienie z mistrzowskiśj gry. P. Wanda
roku zeszłym pod nazwiskiem W. Z.okazywali swe 

Junosz występowała
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Pszenicy pięknej szefi. 16 garn. .........................$
średniej „ .......................
pośled, „ ........................

iężkiego ,, ...................
lżejszego „ .....................

Jęczmienia dużego „ .......................
„ drobin „ .......................

Owsn „ .......................
Grochu do gotow. „ .......................

„ na paszę „ ........................
Rzepiu zimowego „ .......................
Rzepiku zimowego „ .......................
Rzepiu iatowego . „ ........................
Rzepiku Litowego . ,, ......................
Tatarki . . . . „ .../.......... .......
Perek.......................... .......................
Masła garn. . . . „ ............ ..........
Koniczyny czerw. „ ......................
Koniczyny biąłój . „ ..................... .
Siana, cent. . . . „ .......................
Słomy, „ . . . „ ........ .............
Oleju, surowego . ,, .................... .
Okowity (beczka 100 kwA 80% Trał.

dnia — — ' ................ ..s—j-
dnia —- ................... .

tileIJu iseriińsfere, 8 grudnia.
Przy słabój tendencyi był obrót mianowicie papierów spe

kulacyjnych dość ożywiony, w których znaczne uskuteczniano 
sprzedaże; w drugiej połowie giełdy obrót był nader mały.

Walory pruikięt Dóbr, pozycżk. pstwa (4‘ 2%) 97'/4 płac. 
Poź. pstwa s r. 1Ś59 (5%) 102% płac. Ob’, pstwa (4%; s'1% 
płac. Poż. pstwa prenù s r. 1855 (&*/,%! 118*/» płac.

List, zastaw.: Zachod.-prusk. (8%%) 74% plac, -dto (4%) 
82’/, płac, dto (4%%) 89% płac. Poz.u. nowe i.4 %) 84% płac. 
List, rent; Pozn. (4%) 87% żąd. Prask. (4%) -S91/« źąd.

Kurs gotówki t pap. pleiL Frar- pruski 114 plac., Idr. 
112’/« płc„ suweróny 6. ¿4%' żąd., nap. 5. 12% płc, póHiaper. 
5. 18% płc. doli. 1. 12 płc. Złots w sztabach funt celny 470 
żąd. Srebra funt, celny 29. 25 płac. Zagraniczne bank. 99% 
płacono. Austr.-bankn. 85% płacono. Rosyjsk. b&ukn; 83% pła-. 
— Dyskont®; liatóaw® 4,

Pszenica: 2100 funt, w miejscu 57 — 68 tal.; biała pol
ska 63 tal. z kolei, żółta marchijska 63 tal. płac.; 2000 funt, na 
grndz. 62 żąd. 61% płsc, kwiec.-maj 59%—60 tal. płac. Zyto: 
2000 funt, w miejscu 48 -50% tal., 49%—50% tal. z kolei płac.; 
na grudz. 49—% —49, grudz.-stycz. 49—%—48 /„ ua wiosnę 49 
—%—48% tal. płac. Jęczmień: 1750 funt, mały i wielki 45 
—55 tal. Owies: 1200 funt, w miejscu ¿8—34 tal.; galicyjski 
28’/2—29%, polski 30—%, pomorski 32‘Ą—33 tal. z kolei płac.; 
na grudz. 31%, grudz.-stycz. 30%, na wiosnę 30%—%—% tai. 
płac. Groch: 2250 funt, do gotowania 64—75 tal. na paszę 54 
—58 tai. Rzep: 1800 funt. 80—84 tal. Rzepik: 76—80 tal. 
O łój rzepiowy: 100 funt, w miejscu 9'/2 tal. żądano; ua grudz. 
9%, grudz-stycz. 9%—’/,, kwiec.-maj 9*%,—% tal. płac. Ołój 
lniany: 100 funt, w miejscu 11*/« tal. Olej skalny: w miej
scu 7% tal. żąd.; na grudz. 7%, grudz-stycz. 7%, tak żądano;. 
Okowita: 8000% Trał, w miejscu bez beczki 15” 2ł tal. plac.’ 
na grudzień i grudz-styczeń 15%—%—%, kwiee.-maj 16% — ’/ 
—’/a tal. płac.

«lei Osa weoelawfliSł;», 8 grudnia.
(Adolf Karoliński).

Pszenica: przy spokojnym obrocie ceny trzymają się, 
pr. 84 funt, biała 66—75—80 sgr., żółta 65 —70 —74 sgr., 
piękne gatunki nad not., pr. 2000 funt, na bież, miesiąc 60 
tal. żądano. Żyto: w pięknym towarze dobrze uważane, pr. 
84 funt, w miejscu azląskie. 55—57—59 sgr., najpiękniejsze nad 
not. płc., 2000 iunt. na bież. mieś. 46*/«—46 tal. płac., grudz.- 
stycz. 467, tal. żąd. i płac., kwiec.-maj 46% taL płac, i żąd. 
Jęczmień: słabo, pr. 74 funt, w miejscu żółty 50—54 sgr., ja
sny 55—57 sgr., biały 58—69 sgr , najpiękniejszy nad not. 
plac.., 2000. funt, na bieżący miesiąc 52 tał. żąd. Owies: 
ofiarowany, pr. 50 funt, w miejscu szląski 35—39 sgr., gali
cyjski 33—35 sgr., 2000 funt, na bieżący miesiąc 47 tal. 
płac, kwiec.-maj 487, tal. żąd. Groch: dowóz mały, pr. 90 
funt, do gotowania 68—72 sgr., na paszę 58 —65 sgr. Wyka: 
popyt słaby, pr. 90 funt. 56—60 sgr. Bób: zaniedbany, pr. 
90 funt. 70—76—83 sgr. Łubin: ofiarowany, pr. 90 funt. 52 
—55 sgr. Koniczyna: bez zmiany, pr. 100 funt, biała 14 
—15—18—21 tal., czerwona 10—127«—13%-15'/, tal. Ty
motka: słabo, 6— 6%—7*/« tal. Siemię konopue: obrót 
mały, pr. 60 funt, brutto 52—55 sgr. Nasiona olejue: 
słabo, pr. 150 funt, brutto. Rzep zimowy. 171—181—191 
sgr. Rzepik zimowy: 169—175—179 sgr., najpiękniejszy 
nad not. pr. 2000 funt, na bieżący miesiąc 90 tal. żąd. Olej 
rzepiowy: bez olrotu, pr. 100 funt, w miejscu 9 tal. żąd., 
na bieżący miesiąc 8*7»2 tal. żąd, grud.-stycz. 8**/n tal. żąd., 
kwiec.-maj 9%, tal. żąd. Kuchy rzèpiowe: uważane, pr. 
100 funt, w miejscu 64 —65 sgr. Okowita: pr. 100 kwart 
à 80% Trall. w miejscu 15*/u tal. żąd., 14'%, płac., na 
bieżący miesiąc 157» płc., grudz.-stycz. 15’/, tal. płc, kwiec.- 
maj 15%, tal. płc. Urzędowy, kurs: Austr. bank. »5*/,—% 
plac. Rosyjsko-polskie 33%—% płac.

«zeze«ińsitR, 8 grudnia.
Pszenica: słabo; na-grud. 6672i na wiosnę: 66, maj- 

czerw. 66’/, ta‘- Żyto: słabiój;. na grudz- 49%, na wiosnę 49, 
maj czerw. 49% tal Olej rzepiowy.: bez zmiany; na 
grudz. 9, kwiec.-maj 97, tai. Okowita: stale; na gruuzieu 15% 
ua wiosnę 15’/,, maj-czerwiec 167« tal. płac.

ż/ta

— * Z Wieliczki. Najnowsze wiadomości ztąd z dnia 6
bm. otrzymuje Gaz. Naród., której korespondent-donosi: Dziś 
zwiedziłem Wieliczkę. Zastałem tam rzeczy w bardzo złym sta
nie. Stracono wszelką nadzieję zatamowania wody. _ Porzucono 
nawet wszelkie ku temu roboty. - Ostatnie usiłowania poczynił 
był zarząd kopalni w ŚÓbbtę-/0 Po wygotowaniu dwóch murów 
przy wejściu z szybu, gdzie'wojiąiaię pojawiła, do komory Fran
ciszka Józefa, wypełniono przestrzeń między obydwoma murami 
solą miałką, aby" woda tam mogła się nasycić solą, i dalej przeto 
nie mogła wylizywać ścian solnych, zamknięto w sobotę lutnie 
czyli skrzynie, przez które woda podczas budowy murów płynęła. 
Przez ośm godzin wytrzymały mury, tak że woda się nie przeci
snęła. W sobotę wieczór już się pojawił drobny promyczek wody, 
a dziś, tj. w niedzielę w południe już płynie tak jak przedtem 
całą siłą. Niema więc już żadnej nadziei, aby uratować można 
horyzont komory Franciszka Józefa. Wyjmują więc na- wierzch 
wszystkie gotowe zapasy aoli z tego horyzontu. We czwartek 
stała woda w Górze wodnej, dokąd spływa, o 7 sążni poniżej 
tego horyzontu. Dzisiaj stoi już tylko 3 sążnie 3 stopy niżej — 
za trzy dni więc najdalej zacznie już wypełniać komorę Franci
szka Józefa. Nad tym horyzontem leży horyzont Ritingiera, 
a nad Ritmgierem horyzont Niebieski, gdzie jest dworzec pod
ziemną) kolei i jezioro słono, i po którym to horyzoncie odby
wają promenady zwiedzający kopalnie Wieliczki. Od horyzontu 
Franciszka Józefa do Niebieskiego wysokość wynosi 45 sążni. 
A dopiero'gdyby się woda aż do tego horyzontu dostała, szkody 
dla skarbu państwa byłyby nieobliczone; a i dla miasta byłoby 
wielkie niebezpieczeństwo. Calem więc usiłowaniem obecnóm za
rządu kopalni jest nie dopuścić tej ewentualności. Machina pa
rowa o sile 25Ó koni jest już zakupiona, lecz ustawiona i pusz
czona w ruch może być dopiero za trzy miesiące. W tym zaś 
czasie woda niezawodnie podniosłaby się aż do horyzontu Nie
bieskiego. Aby temu zapobiedz, mają już za dni 14 zacząć pom
pować trzy mniejsze machiny parowe o sile 12 do 30 koni. Wy- 
rachowują, iż jeżli przypływ wody pozostanie ten sam, co obe
cnie, to machiny te zdołają tyle wody wypompować, ile jej przy
bywać będzie, tak, że się woda albo bardzo nieznacznie albo nic 
prawie nie będzie podnosić aż do czasu, gdy w ruch puszczona 
będzie wielka machina parowa o sile 250 koni. Machina zaś ta 
ma wypompować wszystką wodę w przeciągu 6 tygodni. Potem 
dopiero będzie można przedsiębrać regularne roboty podziemne 
i dostać się bezpiecznie aż do miejsca, gdzie źródło bije, i tam 
zatamować wodę. .

Taki jest plan kampanii, którą zarząd kopalni ułożył 
i przeprowadzić zamyśla. Dodać jednak można — jeżli żadne 
niespodziewane niesaskoczą okoliczności! Najprzód bowiem, nie
wiadoma jest objętość sześćścienna miejsc próżnych w dolnych 
horyzontach, więc ni; można wyrachować, kiedy woda podejdzie 
do horyzontów wyższych. Powtóre, wymiarkować się nie da, ja
kie spustoszenia poczyni woda rozpuszczając sól, czy nie poprze- 
gryza ścian i pował, i nie osłabi podstawy górnych horyzontów.

Obecnie woda, małą pompą wydobywana z Góry wodnej, 
zawiera w sobie 18 funtów soli w stopie sześćściennej. Strażnicy 
skarbowi pilnują, aby wylewanej wody nie czerpano konewkami 
Woda źródłowa, wpływająca do kopalń, ma 16 stopni R. ciepła, 
więc roztapia sól szybko. Więcej jednak jak 27 pet. soli wziąść 
w siebie nie może.

Bawi w Wieliczce p. Beust, brat kanclerza, naczelnik ca
łego górnictwa w Austryi. Między innemi prowadzi on śledztwo, 
aby dojść, kto zawinił w sprowadzeniu tej katastrofy. Przen dwoma 
laty naczelnik ówczesny kopalni, p. Rosner rozpoczął kopać ten 
szyb, z którego woda buchnęła teraz. Pan Rósner powołany do 
Wieliczki, wytłómaczył się jednak, że chociaż kopać kazał isto
tnie, zaprzestał jednak dalszej roboty, skoro się dostał do glinki 
opokuwej, otaczającej pokłady soli wielickiej a nieprzepuszczają- 
cej wody do kopalń, i na mapie to zanotował. (Porównaj z ko- 
respondencyą naszą z Krakowa. Przyp. Red. Dzień. Pozn.)

'GOSPODARSTWO, PR&gMYSŁ I HANDEL
— * Ponieważ towarzystwo Germania, zabezpieczające ży

cie i od ognia, w Księstwie naszem bardzo wielu liczy członków, 
nie od rzeczy zatem będzie donieść, że, jak berlińskie dzienniki 
piszą, król Jegomość zwiedził dnia 28 z. m. biura tegoż towarzy
stwa w Berlinie pod Lipami No. 2 w towarzystwie księcia Ka
rola i książąt meklenburgskiego i Radziwiłła i oświadczył wielkie 
swoje zadowolnienią. z urządzenia tegoż. Lokale biura były pię
knie kwiatami przystrojone i przepysznie oświetlone. Kilka go
dzin poprzednio zwiedził też lokale feldmarszałek hrabia Wran- 
gel i dowiadywał się szczegółowo o rozległości interesów towa
rzystwa itd.

PraybyU do Poz.nąrtia dnia 9 grudnia.
BAZAR, Hr. Szółdrski z Brodowa, Kożuchowski, Postolski i Te-

bęcki z Królstwa Polskiego, Karłowski z Dobieszewa,, Rożno 
wski ze Sarbinowa, Mańkowski z Rudek, Jarantowski z Mini- 
szewa.

HOTEL DU NORD. Trąmpczyńska ze Separowa, Krzyżańska 
z Iiielewa, Wiśniecka z Berlina.

0EHM1GA HOTEL FRANCUZKI. Poniński z Malczewa, 
Wilkoński z żoną z Mórki, Kozłowski z Berlina, Opitz z Lo- 
wencina.

HEKW1GA HOTEL RZYMSKI. Książę Sułkow.-ki z Rydzyny, 
pani Witt z Bogdanowa, Domkę z Łabiszyna, Richter z Ma
gdeburga.

MYL1USA HOTEL DREZDEŃSKI. Jaraczewski z Lipna, 
Jarzembowski z W. Krucza, Stahlewski z Dłoni, Reuther 
z Królewca.

POD CZARNYM ORŁEM. Grabski i Wierzewski ze Stęsze- 
wka, pani Oberfeldt i Moldenhawer z Libartowa.

Poznański; nowa
litsy raat 88£żąd.

jrsasłańis&.e, 9 grudnia.
4% listy zas: 84% tą!, żąd. 

Pozn. 5;% oWigaćya p<w.
— Pozn 
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Nadesłano.
Błogo skutkująca Reralescióre du Barry. — Nadal nikt 

nie będzie już mógł powątpiewać o błogiój skuteczności Revale- 
scióre du Barry, odkąd do tysiąca pochwał.lekarskich i nielekar- 
skich dodać możemy dzisiaj "wdzięczne błogosławieństwo i szczę
śliwą kuracyą Jego Świątobliwości Papieża po dwudz estoletnióm 
bezskutecznćm używaniu lekarstw. Rzym, dnia 21 lipca 1866. 
Zdrowie Papieża jest wyborne, mianowicie odkąd wstrzymuje się 
od wszelkich lekarstw, któremi go uzdrowić chciano i odkąd wy
łącznie prawie używa wybornój Reralesciere du Barry, która nad
zwyczaj pomyślnie nań działała. — Zaręczają, że Jego Świątobli
wość przy każdym obiedzie spożywa jeden jej talerz i nachwalić 
się niemoże błogich jój skutków. (Korespondencya z Gazette 
du Midi.) — W następnych chorobach przewyższa ona każdy 
inny znany środek leczący: niestrawności, obstrukcj i, ostrości, kur
czach, spazmach, zawrocie, zgadze, dyaryi, cierpieniach żołądka, 
słabości nerwów, chorobie żółci, cierpieniu wątroby, pęcherza i ue- 
rek, wzdymaniu, ociężałości, biciu serca, nerwowym bólu głowy, 
głuchocie, szumu w głowie i w uszach, bolach w każdej części cia
ła, suchotach płuc i kanałów oddechowych, chronicznem zapale
niem i ropieniu żołądka, cierpieniach z kamienia wynikłych, he
moroidach, wyrzutach zaskórnych, szkorbucie, febrze, skrofułach, 
suchotach puchlinę wodną, reumatyzm, mdłości i womity nawet 
w czasie brzemienności, usposobienie smutne, spleen, ogólną sła
bość ciała, ©chromienie członków, kaszel, bezsenność, brak pamię
ci, wycieńczanie, melancholią, hysteryą itd. [526Sj

Cenny ten środek pożywny sprzedaje się w puszkach bla- 
żzanvch z pieczęcią Barry dn Barry 1 Sp wraz z przepisem u- 
svcia — Ceny: pół funta flor. 1 50, 1 funt flor. 2 50, 2 fuuty 
flor. 4 75, 5 fiuit flor. 10, 12 funt. flor. 20 i 24 funt. flor. 37, 50. 
_ j)n Barry proszek czekoladowy z Reralescióre dla piersi, żo
łądka i nerwów: w puszkach na 12 iliżanek flor: 1 60, na 24 fi, 
liżanek fi. 2 50, na 48 filiżanek fl. 4 75, na 288 filiżanek fl. 29 
na o76 filiżanek flor. 37 50. To jest tyle, co 6 grajcarów za fi
1 i sfC"

Sprowadzać go można przez Barry dn Barry 1 Sp., Wie
deń, Freiung 6, dalój przez pana Franciszka Wilhelma i Sp , 
A. Pflanzert następ., przez aptekarzy dr. Girtler, Freiung 7 
i „pod Murzyne - J Tuchlauben 27 w Wiedniu; w Pradze przez 
J. Fttrst, w Peszcie przez J. v. Frenk, w Preszburgu przez 
F. Pistory, w Celowcu przez Birnhacher, w Poznaniu przez 
i aptekę Elsnera, jak tóż prsej wszystkie apteki

Zakład nauki gry ua fortepianie.
Na popis, odbyć się mający w niedzielę dnia 13 b. m. wie

czorem o 6 godzinie w sali muzycznój _ radzcy komisyjnego pana 
Falka, zapraszam niniejszem rodziców i tych, których to obchodzi.

Poznań, 9 grudnia. (7742.) V. w. Fiedler, przełożona.^
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Za duszę śp. Hipoli
ta Cegielskiego od
prawi się żałobne nabożeń- 
stwo dn. 12 bm. o godzinie 
9 z rana w kościele św. Mi
chała w GS-nieżiiic, J 
na które zaprasza [77101.

Dyrekcja
Towarzystwa Rzemieślników 
i Przemysłowców w Gnieźnie.

Walne zebranie Towarzystwa! Dobrze polecony.
__ , mówiący zarządzca p<

Pomocy Naukowej pow. UStTze-l natychmiast wstąpić do Dom. Siekier] 
| szowskiego odbędzie się dnia K5 sya 80 tą1,
grudnia o 3 po południu w! j____
¡Kępnie w hotelu p. Sil-
' t o w ski eg o, na które członków 
¡jako też chęć przystąpienia mają- 
' cych najuprzejmiej i najusilniej 
¡zaprasza (.668)

Komitet.

obu językami krajowemi Grobla No. 31 jest pomieszkanie 
odwórzowy może|kojach z kuchnią do wynajęcia, 

ierki Pen-
Zgłoszenia u administratora 
Lenz tamże. (.7743)

Dla czego i w czarnej przedstawiasz 
się sukmanie ?

By okazać światu mą potęgę, mo- 
(.7728) spanie!

o 3 po-
(70691

Dna pokoje, kuchnia wraz z przy-
należytościami, na pierwszém piętrze, na św. 
Marcinie No. 65 są do wynajęcia. [7635.]Cicha zasługa jest najjaśniejszą drogą ku 

wieczności. Subjeht biegły w handlu kolonialnym,
Te myśli przyszły nam na usta dowie- który niedawno naukę ukończył, może się 

dziawszy się o zgonie ś. p. Kretschmera zgłosić z podaniem warunków pod adresem

Moją przerwaną 
poczynam znów 14

Gostyń w grudniu

praktykę 
bm. 

1868.

roi

Nabożeństwo żałobne za duszę
śp. dr. Hipolito Ce^ielskłe-C« odbędzie się w Berlinie w ko
ściele św. Jadwigi dnia 15 bm. o go
dzinie 8’/2. (.7719)
Towarzystwo Przemysłowców

(Polskich.

Dnia 13 bm. o godz. 3 po 
południu odbędzie się wal
ne zebranie Towarzystwa 
ku wspieraniu urzędników go
spodarczych powiatu szamotul- 

,, skiego w Szamotułach w Gieł-
dzie, na które szanown. człon-
ków zaprasza się z tém nad
mienieniem, iż wszystkie skład-

Wzywa się wszystkich, którzy 
pretensye mają do śp. księdza pro
boszcza Kaźmierza Ko
zubskiego z Szamotuł, aby 
z takowemi zgłosili się najdalćj 
do l stycznia 1869 do 
Pawła Kozubskiego, 
rządzcy folwarku w Szamotułach.

(.7712)

z Boczkowi. Pochodzenia obcego — od lat 
wielu zamieszkując śród nas, czystą pra
cą, uczciwą wolą, szlachetnością serca, 
zasłużył sobie na imię obywatela i człowie
ka w wielkiem poczuciu obowiązków honoru 
i ludzkości. Więc chętnem niechaj ci bę
dzie łono tej ziemi, choć obcej, której uczci
wym służ, łeś ż.wotem, rozumiejąc, że da
rom ducha w poczuciu praw bożych, bez ró
żnicy wyznań, jedne przysługują warunki.

Te słów kilka ku pamięci składa zasłu
dze wdzięczność. (7731.)

L. O. poste restante Kępno.

Aukcya,
(7715.) 17711].

j Wy
Dr. Wachtel“'«"

rb.

Chlebodawcy i majstrowie, chcący abono- 
wać na rok 1869 na wolne leczenie swych 
służących i uczniów w miejskim zakładzie 
chorych, zgłosić się winni do naszego inspe
ktora kancelaryi Goebbels w sekretarya 
cie ratuszowym, od którego poświadczenia 
abonamentu za złożeniem 20 sgr. na każdą 
osobę, otrzymać mogą. (7709.)

Poznań, dnia 4 grudnia 1868.
iVlagistrat.

ki najdalej do dnia tegoż zło
żone być winny na ręce pana 
Dreszera z Kluczewa pod 0- 
strorogiem. (7699),

Dyrekcya.

5,osy budowy
i iiinu kuloihkiego

po 1 S« larze.
Wygrane 25,000, fO,OOO, 5000, 

2000, 1OOO itd. Najniższa wygrana 
20 tal. (.7723)

Za dołączeniem 2 sgr. przesyłam szano
wnym moim odbiorcom po skończonem cią
gnieniu listę wygranych franco.

.1 ger Wrocław.
Kantor loteryjny: Rynek 35.

W piąte?* dnia 11 grudnia 
rano od 9 godziny sprzedawać będę publicznie 
najwięcej dającemu w lokalu aukcyjnym przy 
Magazynowej ulicy nr. 1 rozmaite ubiory 
dla dzieci, towary wełnianei ta- 
plseryjne jako to: poduszki, pasy 
futrzane 1 turniejowe, worki do 
nóg, torby podróżne, wstążki 
do dzwonko itd. (złote brosze, 
pierścionki itd. (.7725)

król, komisarz aukcyjny.
Najnowsze eleganckie kapelusze dla 

dam 1 dzieci z aksamitu, weluru i krym- 
skich baranków sprzedaje po 15 Sgr.

or Bisch
roniecka ul. 92. (.7737)

it epi
Izydi

Wronii

Alle Postämter nehmen Bestellungen an auf das

FJeue Kreuzer-Magazin.

Ogłoszenia gospodarskie

Wieś

- odbyte: 
-"i/ ,ijtóV 

l’í-otrzeb

Przy publicznej sprzedaży fantów z tutej 
szego lombardu miejskiego w swoim czasie 
nie wykupionych okazała się w dniach 26, 
27, 28 i 29 z m. przewyżka dla niektórych 
zastawowych dłużników. Właściciele rewer
sów na zastawy pod nrem 7031 do 15,727 
wzywamy niniejszem, aby w przeciągu 6 ty
godni, najpóźniej zaś do 15 stycznia 18o9 
zgłosili się do tutejszej miejskiej kasy lom 
bardowśj i odebrali za oddaniem rewersu 
na zastawy i za kwitem przewyżkę pozosta
jącą po potrąceniu otrzymanej pożyczki, pro- 
wizy i aż do czasu sprzedaży fantu i kosztów, 
w pizeciwnym razie wpłynie przewyżka ta 
stosownie do przepisów do miejskiej kasy 
ubogich a re»ers zastawy wraz z prawem 
dłużi ika zastawnego jępadnie. (7296).

Poznań, dnia 20 listopada 1868.
Oflagi strat. ______

Zgromadzenie Towarzystwa ku 
wspieraniu urzędników gospodar
czych ptu Obornickiego odbędzie 
się w dniu b. III. w 
p. Głowińskiego w Obor
nikach, zaraz po ukończeniu 
obrad Towarzystwa rolników te
goż powiatu. (7681)
Oyrekcy n j)OAvintu 

Obornickiego.

Blätter für Unterhaltung
XIII. Jahrgang. Wöchentlich eine Nummer.

Der billige Preis bei sorgfältiger Auswahl gediegener Lecttire macht das Kreuzer- 
Magazin zum empfehlenswerthen Familienblatte, das mit angenehmer Unterhaltung auch 
nützliche Belehrung verbindet. Neben interessanten Erzählungen enthält dasselbe 
Miltheilungen aus der Natur-, Länder- und Völkerkunde, Belehrungen über Ackerbau 
und Haushaltung, kleine humoristische Aufsätze, Räthsel u. s. w. Preis pro Nummer 
nur ein Kreuzer.

Complette Exemplare der verflossenen Jahre 1865, 1867 und 1868 sind noch zu 
lokalu iiaben- Tier Nummer wird Titel und Inhaltsverzeichniss beigegeben und bildet jeder 

Jahrgang einen schönen Band zu einer Familieuhibliothek.
ln Pressen ist das Blatt von der Stempelsteuer befreit.

Expedition des Neuen Kreuzer-Magazins,
Mainz, kleine Langgasse No. 4 neu.____________________

rung.

Kalosze rosyjskie, 
Włosienice i krynoliny, 
Spódnice włóczkowe, 
Baszłyki i kapoty, 
Pończochy i szkarpetki, 
Sznurówki paryzkie, 
Bluzki ubrane, 
Biiuterye
poleca [7749j

M. Zadek młod.,
zjj. ul. Nowa

w bardzo pięknćn., przyjemnćm, zdto 
wćm i korzystnśm położeniu, s/4 mili o- 
Krakowa nad żwirówką położona, ■ 
trwałym, murowanym, nowo zrestaA1!?; 
wanym zamkiem resp. domem nitói 
szkalnym ze sklepionemi suterynami5i2 
i dwoma piętrami z 12 eleganckiej ¡59 
pokojami i salonami, z murowanemi bi 
dynkami gospodarskiemi, wdostateczn L,ó 
liczbie i wielkości. Torf i gips. Dochii f" 
z propinacyi 460 guldenów wal. ausi 
na rok. Według wykazu katastralną 
obejmuje areału:
pod budynkami 3 jarzma 320

pól 
łąk
ogrodów
pastwisk
boru
torfu

241
41

91
177

8

Wielki wybór
achín do szycia

przyborów do szycia?
ISejcsir handlowy.

Zapisany w naszym rejestrze firmowym 
pod Nu. 317 handel pod firmą H- Cegielski 
w Poznaniu przeszedł przez spadek na troje 
pozostałych dzieci zmarłego dotychczaso
wego wtaścici, la, posiedziciela fabryki i kup
ca Hipolita Cegielskiego w Poznaniu, i wpra 
wdzie na:

1) Karolinę Katarzynę Teklę,
małżonkę lekarza Sęckiego w Poznaniu,

2) Stef» na Cezara Zeliryna, uro
dzonego dnia 26 sierpnia roku 1852,

3) Kolią Joannę, urodzoną dnia 30 
kwietnia roku 1859,

rodzeństwo Cegielskich.
W skutek tego wymazano firmę w reje

strze firmowym i istniejącą obecnie tu w Po
znaniu pod firmą H. Cegielski od 1 grudnia 
t. r. jawną spółkę handlową, jako tćjże 
spóluików zaś wyżej wzmiankowanych troje 
rodzeństwa Cegielskich ad 2 i 3 zastąpio
nych przez uwolnionych od nadopiekuńczego 
dozoru głównych opiekunów Władysława 
Bentkowskiego i profesora Marcellego Mot- 
tego w Poznaniu, jako tćż i opiekuna hono
rowego, zarządzcę dóbr Maksymiliana Sy
pniewskiego w Lwówku, z których równo
cześnie Władysław Bentkowski, jako admi
nistrator do ustawicznego prowadzenia han
dlu będąc przeznaczony, w szczególności do 
podpisywania firmy jest upełnomocniony, — 
w naszym rejestrze spółki pod No. 141, 
udzieloną zaś prokurę od administratora 
Władysława Bentkowskiego dla wyżej wzmian
kowanej spółki handlowej pod firmą H. Ce
gielski w Poznaniu, Julianowi Suszczyń- 
skiemu w miejscu, w naszym rejestrze pro- 
kuryjnym pod No. 114 w skutek rozporzą
dzenia z dnia 1 grudnia 1868 r. dzisiaj za 
pisano.

Poznań, dnia 2 grudnia 1868. (7721).
Królewski sąd powiatowy.

Wydział pierwszy.
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Walne zebranie Tow. nauk, po
mocy dla powiatu Szubińskiego 
odbędzie się dnia 17 gru
dnia, i’. 1». w Szubinie, 
w lokalu p. Herrmann. Zaga
jenie o godzinie 11 przed połu
dniem. Ponieważ na porządku 
dziennym jest wybór nowego ko
mitetu na dalsze trzy lata, upra
sza o liczne zebranie (7754)

Komitet __
Zebranie Towarzystwa ku pod

niesieniu chowu owiec w Wielkiem 
Księstwie Pozuańskiem odbędzie 
się w foznaiiiil dnia 15 
grudnia O godzinie 11 na ma
łej salce w Bazarze. (7732)

Zarząd.

Machiny
Machiny cy li 11 drów e 
Machiny 
Machiny

* dwójny,
Singera machiny czółenkowe,
Machiny rzemieślnicze aż do kalibru najmocniejszego.

Skład główny i jedyny na W. Księstwo Poznań
skie u

Pawłowskich Kauftnann,
plac SapieZyiitslii 1.

familijne Pollacka i Schmidta,

Wheelera i Wilsona, 
do szycia ręczne: ścieg łańcuchowy, ścieg po-

Dnia 21 grudnia 1868
będzie sprzedawane drogą licyta- 
cyi, drzewo sosnowe bu
dulcowe, pojedyńczo i w par- 
tyach, w rewirze Mchow- 
skirn pod Książem, do czego 
chęć kupna mających niniejszem 
się zaprasza. (7733)

Warunki ogłoszone będą w dniu 
licytacyi.

Zarząd leśny.

razem 563 jarzm. 864 sążjiłi* 
a przeto blisko 1SOO pruskich 
gów ogólnego obszaru. Cena kupj^ 
wraz z żywym i martwym inwentarze^) 
trzytlaieści tysięcy tala. 
rów, z których dwie piąte tymczas» 
wo z prowizyą 5 i 6 ptc. pozostanie u *{9 
gruncie; jest z powodu stósunków na- 627 
tychmiast z wolnćj ręki do sprzed 
bliższa wiadomość pod adresem 
Kołodziejski, inżynier cywilny 
kowie. (7610')

Oprocentowanie kapitału 7 proce..
netto według wykazu.___________

We wtorek, dnia lf«ob 
ł>. m, o godzinie 10 rano od^ii 
będzie się w lasach Kórnickich t W2 
obrębie CzniOIl I licytacya 
120 sztuk sosnowego bn*5535

W Kifaińi 
G10-) 1849 
proceipbbi

dulcu.
odbędzie

A. z

Wina
które sam na Węgrzech od produ
centów zakupiłem, odebrałem i po
lecam takowe po cenach przystęp
nych.

(7724],

A. Stanowski
w Ostrowie.

a Gwiazdkę
Tow. Przemysłowego

w sali pałacu hr. Działyńskich.
Otwarta:

od 12 do 31 grudnia 1868, od godziny 9 z rana do 9 wieczorem.

W konkursie nad majątkiem introligatora 
Fr nclszka Nicklaus, w Poznaniu zamie
szkałego, zgłosił się jeszcze handlerz węgli 
Karól Rudolph w Poznaniu zamieszkały 
z pretensyą 25 tal. 21 sgr. (.7738)

Teimiu do rozpoznania tej] pretensji na 
dzień 1U grudnia rb. 

przed połudnjem o godzinie 11 przed komi
sarzem podpisanym wyznaczonym został, 
o czem wierzyciele, którzy pretensye swe już
zameldowali, się uwiadamiają.

Poznań, dnia 2 grudnia 1868.
Królewski sąd powiatowy.

Komisarz konkursu
(«orblcr.

Związek rolników powiatu 
Obornickiego.

Posiedzenie w niedzielę dnia 
13 grudnia O godzinie 3 z po
łudnia w lokalu kupca M. Gło
wińskiego w Obornikach.

(77341.
Upoważniony przez Wysoką Władzę 

do administracyi funduszów kościoła kole 
giaty w Szamotułach, upraszam o przesyła
nie wszelkich prowizji od kapitałów, danin 
i renty rocznej pod adresem niżśj podpi
sanego. (7618.)

Szamotuły, dnia 3 grudnia 1868 r.
X. H. Nowak,

Mansyonarz.

Cena biletu jednorazowego: pół złoteg^o.
Cena biletu z prawem do premii na cały czas wystawy: <lwa złote.

Biletów dwuzłotowycb dostać można przy kasie, jako i u Panów: Ł. Kurnatowski i Sp., 
przy ulicy Wilbelmowskiej, Cichowicz, przy ul. Berlińskiej, 8. Zyclllińskl, przy ul. Ber
lińskiej, M. Leitgeber, przy placu Wilhelmowskim, Sobeski, przy ulicy Wilbelmowskiój, 
Piltzner, przy Starym Rynku, Goldeiiring, przy Starym Rynku, W. Kllllkel, przy 
ul. Wodnej, Szymański, przy ul. Wodnej, J. N. Deitgeber, przy ul. Garbarskiej, Rudzki, 
przy ul. Garbarskiej, Krakowski, przy ul. Szerokiej, Piotr Nowicki, przy ul. Wrocław
skiej, Adamski, przy ul. Wrocławskiej, Affeltowicz, przy ul. Chwaliszewo, Grusz
czyński, przy ul. Półwiejskiój, Rakowski, w lokalu Tow. Przem. przy ul. Wrocławskiej, 
Loga & RlClinski, przy placu Wilhelmowskim, Kortak, przy ul. Nowój, Łuziński, 
przy ul. Wilbelmowskiej, J. K. Zlipański, przy ul. Nowej. ______________________(7722)

Einladung zum Abonnement
auf das

ainzer Journal.
J. Sausen.
Journals für 1869 bitten wir

W skutek przedwcze.-néj śmierci założyciela i dotychczasowego naczelnika

machin i lejami żelaza w Poznania

5775

Licytacya odbędzie się w bo 5^7 
rostwie. (7720)

Zarząd leśny. «u
-----------------—------------ —-------------- 563 2

Z polecenia egzekutora testa b9ó 
mentu śp. księdza proboszczaj^ 
Kozubskiego z SzamotAn 
sprzedawać będę na folwarku pro^g 
boszczowskim w Szamotułach dnifiiss 
22 grudnia r. b. początó 
szy od godziny 10 przed połujs87i 
dniem w publicznej
więcej 
żywy i

8

b. początie; 
przed połn|587 

licytacyi
dającemu wszelki inwentarz 

martwy do spadku śp 
księdza proboszcza Kozubskiego 
należący a zwłaszcza owce, *¡1 
krowy, konie, młodociane «6 
bydło, nowy powoź, Tio^f 
karyolkę, wozy, pługig1 
brony, szory, połszor-2t07 
ki itd. (-7713)1833

Szamotuły, dnia 6 grudnia 1868.
Paweł Kozubski,

rządzca folwarku.

Tiai- ^66 DaJ 473

[7718]

3639
5o9y
4591
4601
4609
466«
4876

W Dominium Ławicy 
Sierakowem jest do nabycia og ier 
kasztanowaty, trzyletni, silnie zbii i 
dowany, pół krwi Siufolka.

W czwartek 10 bm. o 7éj go 
dżinie prelekcya francu 
ska W Razarze na dobro
czynne cele; warunki znane. „Df8^ 
la littérature française et de sei 
rapports avec les événements, 
cture par Paul Argant.“ [7755]. <76

Léi 5i
'424

583
305

Verantwortlicher Redakteur: Dr.
Bestellungen auf das erste Quartal des Mainzer 

rechtzeitig zu machen.
Unser Haupt- oder Morgenh 

spondenzen, sowie alle bis elf Uhr Vormittags einlaufenden telegraphischen Depeschen; 
die Beilage oder das Abendblatt einen vollständigen Tagesbericht mit allen bis vier Uhr 
Nachmittags eintreffenden Neuigkeiten.

Die Rheinischen Blätter werden unserem Ahendblatte als Beilage beigegeben, sie 
bilden jährlich zwei starke Quartbände und liefern an Material wenigstens so viel als 
zehen Bände des gewöhnlichen Romanformates. Wir geben jährlich drei bis vier grös
sere Originalromane bewährter deutscher und ausländischer Dichter, die sich bis jetzt 
überall eines ungeteilten Beifalles zu erfreuen hatten; ausserdem Literaturberichte,| 
Bilder aus der Länder- und Völkerkunde, Denkwürdigkeiten zur Geschichte der Gegen
wart und eine sehr reichhaltige Sammlung von vermischten Nachrichten

Das Mainzer Journal mit seiner Beilage, dem Abendblatt, ist in einer starken 
Auflage über ganz Deutschland verbreitet, in Mainz selbst, im ganzen Grossherzogthum 
Hessen, in Baden, am Kiederrhein, in Kurhessen, Nassau und Rheinbavern gehört es zu 
den gelesensten Blättern. Es empfiehlt sich desshalb zn Anzeigen aller Art, die auf 
diesem Wege nicht bloss eine locale, sondern allgemeine Verbreitung finden.

Das Mainzer Journal erscheint in Gross-Folio-Format und wird das einen Bogen 
starke Hauptt latt täglich, mit Ausnahme der Sonntage und der höchsten Feiertage, un 
zwölf Uhr Vormittags, das Abendblatt mit den Rheinischen Blättern, um 5 Uhr Nach
mittags ausgegeben. Bestellungen nehmen alle Postämter und Buchhandlungen an. Der 
Preis des ganzen Blattes ist hier in Mainz vierteljährig 2 fl.; auswärts mit dem üblichen 
Postaufschlage. Inserate aller Art werden aufgenommen und wird die vierspaltige Pe- 
titzeite oder deren Raum sehr billig, mit 3 kr. berechnet. Blosse Localanzeigen liefern 
wir noch billiger und bitten wir die Interessenten, sich desshalb mit der Expedition zu 
benehmen.

Bestellungen auf das Mainzer Journal (auch für einzelne Mo
nate) nehmen alle Postämter jederzeit entgegen.

rigin
Dei

I

Die Expedition des Mainzer Journals.

Dra Hipolita Cegielskiego
obejmuje niżśj podpisany z dniem dzisiejszym, stosownie do ostatniój woli zmarłego, przy współ
działaniu dotychczasowego naczelnego inżyniera zakładu Pana Leinwebra, zwierzchni 
zarząd tej fabryki, która pod dotychczasową firmą:

JB. Cegielski“
w niezmienionym zakresie działalności istnieć nie przestaje; o czćm interesowaną publiczność 
ma zaszczyt niniejszem zawiadomić.

Poznań, 1 grudnia 1868. /j

Władysław Hlentkowskl,
(7552) w firmie: TT. Cegielski.

Teatr miejski.
W środę dnia 9 grudnia. Po rai pi®* 3,2 

sry: Btose Zuugen. Dramat w 5 at! ¡jąj 
tach Laubego......................... _ ____J6l6

W czwartek dnia 10 grudnia. SpillilO 
lu Paris. Krotochwila ze śpiewami w

425
ï___________ pie

aktach i przedgrywką E. Jacobsona. Mu 534
zyka Michaelisa. (7756) 4L

43;
5a]
4L
40!
40:
59!
39l
35,
43

Sala vr ogrodzie ludowym.
W środę dnia 9 grudnia

Wielki koncert
i nieodwołalnie ostatnie i

Przedstawienie pożegnalne
gimnastyków

Mrs. Hnjek i William Staifor*
Na przedstawieniu tern wykonane będij 

raz jeszcze „chodzenie po pułapie >
przy wiszącym różnoboku. 
Cena wnijścia od osoby 2’/a 

o 7 godzinie.
,7741].

sgr. Początel

Jb'.tnil Tauber.

ff E*
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'SS £ co 
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Amerykańskie fortepiany koncertowe
z ang. mechaniką repetycyjną według najnow. metody Steinwya’a,

własny wyrób,
- polecam muiykalnjm, lubowniliom sztuk i znawcom do łaskawego obejrzenia i doświadczenia. Na uwagę 

o tS5 g zasługuje także, że wszelkich dołożyłem starań, aby wykonać wyborny, doskonały, czasowi odpowiedni m- 
‘ atrament po znacznie niższej cenie od tych, jakie sprowadzane bywają z zagranicznych renomowanych fabryk. 

Równocześnie polecam jeszcze fortepiany ang. mechaniki z prostemi strunami, fortepiany z wiedeńską me- 
S Ł W chaniką, jako też wszystkie gatunki pianino»' w największym wyborze po bardzo tanich cenach. (u40J.

C, Łclie9 fabrykant fortepianów, Poznan, ni. Magazynowa 1.

z strunami krzyżującemi się,

£ w
eS
O

Ksaw.Budkowski,
artysta baletu teatrów Warbaletu teatrów 

szawskirh 
rozpoczął odtąd ita sali w hotel® 
F.uropejahim Sterna co drugi dzie“ 
od godz. 7 wieczorem, drugie pólkursu taiicft 
w którym odbywają się lekcye wykładów 
w połączeniu z produkcyą tańców. 
muje do nauki, jak równie osoby tańczą®* 
do zupełnego wyuczenia. Oprócz tego udzie 
lekcye’ t^P° domach prywatnych?jako 1

Dodatek. °
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Dodatek do Dziennika Poznańskiego Nr. 284.
Czwartek, dnia 10 grudnia 1868.

Wypowiedzenie

odbytém w dniu dzisiejszym losowa
no/ listów zastawnych, do funduszu urno- 

. [potrzebnych, wyciągnięte zostały na
bił *.;<i numera:

D o br a. Powiat.

na 1000 Tal.

Nr. 11». iu. Dobra, Powiat.bio£.|amorL

65 3598 Ben (lewo Poznań
66 3599 dio dto
17 2610 Biegunowo i Ber-

kowo Wrteśnia
79 5227 Baranowo A B Ostrzeszów
26 6007 Czerminek Pleszew
53 5020 Czacz Kościan
55 5022 dto dto
57 4612 Dusina Śrem
32 4525 Dzienczyno Krobia
33 1533 Drobnin Wschowa
60 5941 Dąbrówka Oborniki
66 5947 dto dto
93 3820 Dakowy mokre Huk

101 1828 dto dto
23 4374 Dziadkowo Gcierno
32 4383 dto dto

154 4544 Dąbrowa Babimost
34 4795 Grochowiska pań-

skie Mogilno
42 5845 Gorzyczki K ościan
42 1800 Krosna Śrem
58 3188 Kublinosio Krotoszyn
26 175 Kobylniki Kościan
38 1819 Lubczyna Ostrzeszów

117 5469 Lubasz Czarnków
82 3752 fcaszczyn Krobia
32 4692 Lipno Kościan
29 5861 Morka Śrem

118 4758 Noweogrody i Dlu-
gie Wschowa

21 71 Owieczki Gniezno
88 4156 Pawłowice Wschowa
92 4160 dto dto
41 430 Prusim Międzychód
66 4298 Poniec Krobia
14 5928 Strzydzewo Pleszew
45 3525 Sląskowo K-obia
41 5815 Siedleaiin Pleszew
48 2956 Sławno Czarnków
43 116 S emianice Ostrzeszów
15 474 > Twórz ymierkil Śrem
69 5376 Taczanowo Piesze t?
29 4508 Usarzewo Środa
37 5394 Włościejewki Śrem
73 5263 Wierzonka Pozn ń
45 952 Zakrzewo Pleszew
30 5321 Zieląukowo Ob rniki
83 S64 Zakrzewo Kro ia

Nr; its

bież. | amort. Dobra. Powiat. Nr. lis.

bici I Opinie lekarskie.
Że chory i jeść musi, wie wprawdzie każdy nielekarz, 

lecz nie wie, jakie są, najodpowiedniejszą celowi środki, die
tetyczne i lecząco pożywne. Znajdzie on w wielkićj liczbie 
lekarskich dzienników w téj mierze pouczenie; wskażą, mu 
bowiem po większćj części słodowe fabrykaty liweranta na
dwornego Jana Hoffa w Berlinie, Nowa Wilhelmowska ul. ! 
1. N. p. Allg. Wiener Med. Ztg. No. 22: „W kołach le- | 
karskich także urobiła się bardzo przychylna o nich opinia. ! 
Hoffa wyskok słodowy ma własności pożywne i wzmacnia- i 
jące w chorobach żołądka i przy słahćm trawieniu; tak sa
mo słodowa czekolada zdrowia dla chorujących na piersi.“ 
(Porówn. także Ischler Badeztg. No. 13). — Z Baden: „Wy
skok ten słodowy jest jedyném mém życia posileniem.“ Dr. 
Niederer, Edler von WuthweSir, (przeszło 80 lat 
wieku liczący). — Dalsze w celach leczących robione zamó
wienia przez ministra barona Külow, adj. przybocznego 
królowej hiszpańskiej, 11, rue Geoffroy-Marie w Paryżu, fcr. 
von Slopfg'arten w Montreux, fer. von Car- 
mer w Panskau itd. — Berlin, 30 września. Przez uży
wanie pańskiego wybornego wyskoku słodowego mam znowu 
apetyt i sen, słabość nerwów ustąpiła, czuję się zdrową itd. 
Aug'USta Flügel, KI- Andreasstr. 12.

Skład główny w Fezoania u gêracî SH.eSÿ&teg*, By 
nek 91, skład uboczny uff, Plac Wił-
helmowski 10, u TÀ-. wf Wągrowcu,
u /g, P. W Nakle, u jŁełłrliO«
sohna w Bydgoszczy, u Tempera w
Now'yrnto nyślu i u C&ssriela w Śremie. ¡7705

D bra. Poiîiat
Termin
losowa

nia.

36 1477 Bobrowniki A Ostrzesz. SJ. 66
72 1725 Brodiwo Sioda BN. 67

223 5289 Chacieazewice irobia 8.1. 65
231 5297 dt; dto BN. 66
237 5303 dto dto dto
34 1424 Chrustowo Września SJ. 65
43 5211 Cbudzice Środa dto
21 1343 Czochory Odolanów BN. 64
49 5485 Czerminek Pleszew BN. 66
56 i 858 Drzsczkowo Wschowa BN. 6 >
68 1953 Drzewce i Czar

kowo Krobia SJ. 67
62 3636 Gołuchowo Pies ew BN. 67
34 25S8 Goniczki Września BN. i 5
51 4589 Gryiyna Kośei n < N.C6
48 1405 Gutowy Pleszew i SJ, 64
20 1417 Konino Buk BN. 63
59 3293 Kotowo dtO : BN. 64
22 213! Losiniee Wągrów. BN. 67
79 2357 Lubczyna Ostrzesz. SJ. 66
15 1250 Miedzianów» OdolaEÓw BN. 67
3a 2821 obo;a Gniezno BN. 65
36 1599 Orzeszkowo Międzycb. SJ. 65

108 370 Owieczki Gniezno BN 67
133 395 u to dto dto
34 ¡533 Paryż Wągrów. SJ. 66
26 4903 Pamiątkowo Poznań dto
50 2813 Runowa Węgrów. SJ. 6 i
36 1308 Sarbinowo dto SJ- 6i>
38 2071 Skóraszewice Krobi t BN 64
17 3459 Sobiesiernie Poznań SJ. 65

107 131 Stołężyn Wągrów. SJ. 6.’
86 5036 Taczanowo Pleszew JS 63
68 2881 Tarnowo Środa SJ. 67

¡12 4968 Wierzonka Poznań BN. 67
60 1279 Wiśniewo Wągrów. BN. 64
95 3360 Xiąż Śrem BN. 67
76 1446 Zakrzewo Pleszew BN. 62
79 1449 dto dto BN. 65

F. na 20 Tal.
47 1886 Bąblin Oborniki SJ. 64

107 1705 Biaics i Skora-
czeso Koś i«n BN. 67

86 1050 Brodpwa Środa dto
56 975 Brześnica Śrem SJ. 67
5! 4423 Brzezie I i II Odolan. SJ. 65
48 887 Czarnysad Krotoszyn SJ. 66
49 888 dto dto BN. 67

101 243 Dąbriwa Babimost BN. 65
¡02 944 dto dto SJ. 60
54 4356 Gąsawy S zamotul. BN. 66
53 918 Górnice Wschowa SJ. 66
44 70 Grzymysiawice Wrześu. SJ. 66
58 751 Gutowy I i 11 Pleszew SJ. 67
58 4028 Jasienie Kościan SJ. 66
85 , 211 Kobylniki dto dto
31 1275 Koronowo Wschowa SJ. 60
69 ! 62>. Krosna Śrem BN. 65
10 779 Koszyce Odolanów dto
30 3591 Kł -ny Środa dto
54 4322 Kiącsyn Szamotuły dto

133 2851 Kukii owo Krotoszyn BN. 67
73 4062 Kwiatkowo Ii II Odolanów dto
25 1431 losiniee Węgrów. dto
46 27)8 Macewo Pleszew BN. 66
53 1985 Międzyiisie Wąg:ów. BN. t-5
51 243C Mnićiy Międzycb. BN. 62
52 2357 Paryż Wągrów. SJ. 67

137 680 Pogrzybowo Odo ianów BN.6Í
49 ¡635 Po klatki Środa BN. 66
52 S657 Popa o Tom-

kowe Gniezno dto
107 4LA Rakoniewice Babimost SJ. 65
48 1488 Sliwniki Odolanów dto
49 1489 dto dto BN.66
23 2669 Smuszewo Wągrów. BN. 62
29 1069 Słupia w. Środa BN. 67
91 4205 Taczanowo Pleszew dto
86 2283 Trzebaw Koznań dto

123 2622 Xiąi. Śrem SJ. 67
96 791 Zakrzewo Pleszew dto
99 794 dto dto dto
34 4310 żvdowo Poznań dto
36 4312 dto dto dto
87 4313 dto dto dto

58
76
58
47
61
83
85
81
39

101
GO
4á
44
93
66
71
73

150

150
78

103
74
58 
54
59 
62

4360 Gąsawy 
2744 Garzyn 

591) Gaj 
912 Gelanice 
916 dto 

4418 Gutowy I II 
4420 dto '

207 Kobylniki 
3’)78 Kadzewo 
3237 Karsy 

875 Lubrsz 
2707 Małpin 
1252 Mierzewo 
3883 Miastowicę 
30 i 9 Modliszewo 
3987 Nekla 
3989 dto
3851 Noweogrody i Dłu

gie
3505 Pawłowice 
2777 Strychowe 
2667 Sławno 
4480 Siedlemin 
549i! rbanowo 

3141 ¡Wituc! owo 
7t76 Zielądkowo 
41791 dto

.Szamotuły 
I Wschowa 
Szamotuły 

¡Wschowa 
i dto 
Pleszew 

I dto 
¡Kościan 
¡Śrem 
Pleszew 
Międzychód 
Sre®
Krobia
Wągrowiec
Gniezno
Środa

dto

Wschowa
dto

Gniezno
Czarnków
Pleszew
Buk
Międzychód
Oborniki

dto

Brodowa 
Baborówko 
Brzostownia 
Brześntca 
BrutzKów 
Bzowo 
Boro « o 
Chludowo 
Czacz 
Cielimowo 
Ciolkowo 
Chocieszewice 

dto 
dto

Chorynia 
Dąbrówka 
Dąbrowa 

70 Uiugie 
Grodzisko 

28 Golenczewo 
Gostyń II 
Gotauice 
Górka 
Jasienie 
Łaszczyn 

dto

Łjisa wielka 
dto 
dto 
dto

Lubasz 
Modliszewo 
Morka 
Macewo
Marcinttowo górne 
Mitrzewo 
Micbalcza 
Między lisi*
Mnichy 
Nekla
Pamiątkowo 
Popowo 
Prus im
Przysiek» niem. 
Popowko
Paizenczewo i Ko- 

tuzz
Srebrnegórki. 
Starkowiec 
Sowina kościelna 
Stwolno 
Skiereszewo 
Siedlemm 
Sląskowo 
Taczanowo 
Urbanowo 
U sarze wo
Ujazd i Lęka mała 
Wierzonka 
Wysocko wiel 
Wilkowo i Siekowko 
Zalesie 
Zbytka 
Zalesie małe 
Zakrzewo 

dto

kso

204
444 
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Ó1 
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3839 
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4591 
4601 
4609 
4668 
4876

184
6144 
3249 
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2893 
2896 
2545 
436o 
5195 
26so 
3-42 
375o 

137 
2457 
8j7 

3769 
32i 
326 
5i8 

4246 
4763 
583 a 
3057 
3420 
3429 
6164 
4254 

30 
5347 
4194 
4338 
5516 
4497 
4086 
4Û9u 
5990 
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3535 
4352 
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Środa
Szamotuły
Śrem

dto
Krotoszyn 
Czarnków 
Kościan 
Poznań 
Kościań 
Gn ezno 
Krobia 

dto 
dto 
dto

Kościan 
Oborniki 
Wągrowiec 
Wschowa 
Pleszew 
Pozoań 
Krobia 
W schowa 
Oborniki 
Kościan 
Krobia 

dto 
Śrem 
Krobia 

dto 
dto 
dto

Czarnków
Gniezno
Śrem
Pleszew
Mogilno
Kiobia
Gniezno
Wągrówiec
Międzychód
Środa
Poznań
Gniezno
Międzychód
Kościan
Oborniki

Kościan
Wągrówiec
Kiotoszyn
Pleszew
Krobia
Gniezno
Pleszew
Krobia
Pleszew
Buk
Poznań
Kościan
Poznań
Odolanów
Kościan
Krobia
Wągrowiec
Krotoszyn
Krobia

dto

B. na 500 Tal.
Bzowo 

a to
Baborówko 
Czestram v. Gole- 

jewko
Chocieszewice 
Czacz 
Cbarbowo 
Bakowy mekre 

dto 
Drzęczkowo 
Dąbrowa 

dto 
dto 

Dunina
Grochowisko pań

skie
Gostyń II 
Górzyca ki 
Go, ucho wo 
Grąbkowo 
Grąblewo 

dto 
Gowarzewo 
Górna 
jasienie 
Krajewice 
Karsy 

dto 
Kobylniki 
Lęgniszewo 
Łagiewniki 
La zezy n 
Lęka wielka 

dto 
Lubasz 
Lipnica 
L.pno
Lewkowo i Karski 
Małpino 
Modliszewo 

dto
Morza 
Ostrobudki 
Ćwieczki 
Owińska 
Pawłowice 
Poniec 
Rusocin 
Ryb owo 
Siekowo 

dto
Sworowo 
Sinieiowo 
Sląskowo 
Świdnica II. 
Siemianice 
Tarnowo 
Taczanowo 
Wierzonka 
Wojnowice 

dto
Wilkowo i S-ekówko 
Zalesie 

dto
Zakrzewo

dto
dto
dto

Czarnków
dto

Szamotuły

Krobia
dto

Kościan
Gniezno
Buk

dto
Wschowa
Babimost

dto
dto

Śrem

Mogilno 
Krobia 
Koś ian 
Pleszew 
Krobia 
Buk 

dto 
Środa 
Oborniki 
Kościan 
Kiobia 
Pleszew 

dto 
Kościan 
Wągrowiec 
Krotoszyn 
Krobia 

dto 
dto

Czarnków 
Szamotuły 
Kościan 
Odolanów 
Śrem 
Gniezno 

dto 
Śrem 
Krobia 
Gniezno 
Poznań 
Wschowa 
Krobia 
Śrem
Wągrówiec
Kościan

dto
Krobia
Szamotuły
Krobia
Wschowa
Ostrzeszów
Środa
Pleszew
Poznań
Buk

dto
Kościan
Krobia

dto
dto
dto
dto

Pleszew

C. na 200 Tal.

D. na 100 Tal.
73;
75

504
506

110 5349
67
38
41
42 

199
26
73
54

121
126
26
39
57

104
56
78
21
2«
42

106
36
72

137
105
83
85
39
52 
16 
46 
46 
90
58
53 
45 
70 
75 
77 
66 
51 
65 
96 

101
45
46 
38 
42

3578
4537
3898
3899 
5786 
4478 
5184 
1720 
4233 
4238

40
4667
3831
5153
3489
5738
4529
4557
5606

3239
215

4146
5552
4177
5015
5017
1639
5271
■4i>99
3524

439
5451
3960

104
5361
3534
5463
546
2740
5484
4376

"61
366
328
329

5612 
642 '

82
39

236
41
41 
33
42 
62 
65 
39 
51 
53

22
50
51 
83 
48 
59
52 
29 
65

115
142
146
154
26

141
72

120
124
142 
145
147 
»53
155

45
68
24
28

192
48
50
75

129
140
55

469
471

1888
3595

Bzowo
dto

Białe« i Skoraczewo 
Bendlewo

Czarnków
dto

Kościan
Poznań

116
58

19S
62

Bzows 
dto

Baranowo 
Chorynia 
Chotowo 
Czelnicia 

dto
Chocieszewice 
Chwalibogowo 
Czacz 
Drobnin 
Bakowy mokre 

dto
Dąbrowa 
Dziadkowo 
Domasłtw wielki 
Drzęczkowo 
Garzyn 
Gutowy I II 
Grabonóg 
Golenczewo 
Grochowiska 

skie
Grąblewo 
Kobylniki 
Karsy 
Lubasz 
Łaszczyli 
Miasto wica 

dto
Niech lód 
Niegolewo 
Olszowa A 
Popowo p 
Prusim
Rakoniewice 
Sląskowo 
Siemianice 
Swierczyna 
Strychowa 
Taczaaowo 

d o
Tarnowo 
Włościejewki 
Wapno 
Zkrzewo 

dto
Zalesie 

dto
Zalesie małe 
Zielądkowo

A B

pań-

1.

Czarnków
dto

Ostrzeszów
Kościan
Odolanów
Krobia

dto
dto

Września
Kościan
Wschowa
Buk

dto
Wągrowiec
Gniezno
Wą^rówiec
Wschowa

dto 
Plesz w 
Krobia 
Poznań

Mogilno
Buk
Kościan
Pleszew
Cztrnków
Krobia
Wągrówiec

dto
Wschowa
Buk
Ostrzeszów
Wągrówiec
Międzychód
Babimost
Krobi»
Ostrzeszów
Wschowa
Gniezno
Pleszew

dto
Środa
Śrem
Wągrówiec
Krobia

dto
dto
dto

Krotoszyn
Oborniki

■Wypowiadając takowe posiadaczom, wzy
wamy ich, aby pomienioue listy zastswue 
w stanie do k-,rsu usposobionym, z należą- 
cemi do nich kuponami od Św. Jana 1869 
ewentualnie talonami lub rekognicyą na ta
kowe, albo w nadchodzącym terminie wy
płaty prowizji io jest w czasie od 21 stycznia 
do 4 lutego 1869, najpóźnićj zaś do terminu 
real zacyi celem odebrania tymczasowej ręko- 
gnicyi, albo też w samym terminie realizacji 
od 1 do 16 stycznia 18G9zranaod god. 9 do 12 
z wyjątkiem dni niedzielnych i świątecznych 
celem odebrania gotowizny do kasy naazéi zło
żyli Jeżeli zaś w tyra terminie realizacji 
listy zastawne złożone nie będą, natenczas 
dzierżycięle takowych stósownie do przepisu 
art. 4 § 13 prawa z dnia 15 kwietnia 1842 
i Najwyższego postanowienia z dnia 26 wrze
śnia 1864 z prawem realném do yyraionćj 
w wypowiedzianym liście zastawnym ■ i po teki 
specyalnéj wykluczeni i z preter.syami swe-mi 
do wartości listu za-tawnego do Ziemstwa 
odesłanymi zostaną, ilość kapitelu w goto 
wiźnie zaś na koszt i ryzyko wierzycieli do 
depozytu Ziemstwa wziętą będzie.

Kto rekognicyą lub gotowiznę za wyloso
wane listy zastawce pocztą przestane mieć 
sobie życzy, tak, we na swój kos-t i ryzyko 
odebrać może 8 dni po upływie ustanowio 
nych powyżej terminów, skon o to 14 dni 
pierw w liście frankowanym uczyni wn;osek 
i załączy rekognicyą lub list zastawcy.

Powtórne wywołanie nie będzie miało miej 
sca, wzywamy jednakże posiadaczy poniżej 
wymienioaych listów zastawnych:

A. na 1000 Tal.

Nr. 11«.
bieł. I amort. Dóbr Powiat. I

 Termin 
losowa

nia.

F. P, Wystroi, w grudniu 1868.
Niniejszem mam zaszczyt donieść uniżenie, że z otwarciem wschodnio-pruskiej 

kolei południowej obok mojego tllAC/JSZ6^O SlieZIilldllllG iSt,“ 

niejącego nadal handlu otworzyłem w

Ełku (Lyck)
Handel spedycyjny, zbożowy i ko

misowy produktów
pod moją firmą.

Prosząc Pana o łaskawe na to zwrócenie uwagi, polecam się pańskiej uprzeimśj 
życzliwości. Z poważaniem ¡773OJ

P. Stoec&el.
541

4 
9

24
10
7
5

6136
1281
2363
6427
1983
3628
5870

Chocieszewice
Gutowy
Kiekrz
Mchy
Miastowice
Sląskowo
Zalesie

BN. 64 
SJ. 66 
BN. 6 
SJ 67 
SJ. 66 
BN. 67 

Krotosi.yn ( SJ. 67

Krobia
Pleszew
Poznań
Śrem
vy’ísao'N,1
Krobi

B. na 500 Tal.
29 2047 Bialcz i Skora

czewo Kościan SJ. 66
129 6050 Chocieszewice Krobia BN. 67

12 2348 Góra Poznań BN. 66
22 5979 Czestram v. Go-

lejewko Krobia SJ. 67
10 •0 Dąbrowa Wągrów. dto
22 5736 Górka Krotoszyn BN. 67
32 725 Kromolsce dto dto
19 1954 Krosna Śrem dto
19 2507 Lussowo Poznań dto
13 3953 Lipowiec Krot szyn dto
32 5134 Nekla SroJa BN 03
21 5487 Parzenczewo i

Kotusz Kościan BN. 67
56 5571 Taczanowo Pleszew SJ. 67
44 4011 Wapno Wągrów. BN. 67

! 25 4118 Wilkowo i Sie-
kówko Kościan BN. 64

18 2913 Zdzychowica Środa BN. 66

C. na 200 Tal.

Od 6 cio ‘»’ï’iKliiiîi 1S6S.

Wystawa przemysł, na gwiazdkę

1034
2602
5302
4251
3015

39
48

5351
5354
2744
3395
4673

3387
3689
3690 
511o

555
4820
2527
3726
4803
4912
404
4()8
416

6357
4280
4445

144
148
166
169
171
177
179

4216
5028
1068
1072
4,17

789
791

1445
904
915

5006

E. na 40 Tal.
Bzowo 
Bąblin
Chocieszewiee 
Chwalibogow 
Cbarbowo 
Dąbrowa 

dto
Gorzyczti 

dto
Góra
Górka duch. 
Grochowiska p ń- 

skle 
Koszuty 
Kociszewo 

dto
Kawcze 
Kotowiecko 
Kwiatkowo I II 
Kietrz
Marcinkowo górne 
Nekla
(iwióska 
Owieczki 

dto 
dto

Piątkowo czarne
Pawłowice
Rybow©
Stotężyn 

dto 
dto 
dto 
dto 
dto 
dto 

Siekowo
Sowina kościelna 
Ostaszewo 

dto
Wojnowice
Zalesie

dto
Zakrzewo
Zakrzewo

dto
Zielądkowo

3147
2568
37z9
2648

Czarnków 
Oborniki 
Krobia 
Września 
Gniezno 
Wą

to
Kościan

dto
Poznań
Kościan

Mogilno 
Środa 
Mi rzecz

to
Krobia 
Pleizew 
Odolanów 
Poznań 
Mogilno 
Środa 
Poznań 
Gniezno 

dto 
dto 

Środa 
Wschowa 
Wągrówiec 

dto 
dto 
dto 
dto 
dto 
dto 
dto 

Kościan 
Pleszew 
Wągiówiec 

dto 
Buk 
Krobia 

dto
Pleszew
Krobia

dto
Oborniki

F. na 20 Tal.
Bendlewo 
Chojno 1 
Dąbrowa 
Górka duchowna

Pozniń
Krobia
Babimost
Kościan

59 1890 Białcz i Skora 1
czewo Kościan

63 1894 dto dto
17 2232 Bruczków Krotoiz.
27 1108 Brześnica Śrem
30 5702 Brzezie I i 11 Odolan.

148 5741 Chocieszewice Krobia
45 3152 Chorynia Kościan
13 2366 Czekanów Odolanów
67 5918 Dąbrówka Oborniki
38 3448 Dłoń v. Dłonie Krobia
36 1449 Drzewce i Czsr-

kowo dto
34 5074 Jasienie Kościan
15 3388 Łukowo Wągrów.
lh 2581 Mączniki i Pod

li, ce Odolanów
32 5864 Mórka Śrem
20 2316 Dbora Gniezna
33 5834 Odek Krobia
38 5306 Parzenczewo i

Kotusz Kościan
19
31

42
54

Stołężyn
dto

Wągrów.
dto

123 3890 Wojnowice Buk

D. na 100 Tal.

BN. 67 
dto

SJ. 66
dto

BN. 64 
BN. 67 
SJ. 67 
BN.66 
BN. 65 
BN. 67

dto
dto
dto

SJ. C7 
BN. 66 
SJ. 66 
BN. 65

SJ. 67 
BN. 67 
dito 

SJ 67

które w dawniejszych terminach wylosowane 
były, dotąd jednakie złożone nie zostały, aby 
takowe nareszcie franco nadesłali i przypa
dającą za nie gotowiznę odebrali.

Listy zastawne do kursu nie usposobione, 
interesentom na ich koszt i ryzyko zwraca
ne będą celem usposobienia ich do obiegu 
publicznego.

Zwracamy również i na to uwagę, że nie 
nas ta kasa, lecz kasa prowineyalna Ziem- 
stwa wymianą talonów na nowe arkusze ku
ponowe się zajmuje, dla czego nadsyłane 
z listami zastawnymi lub rekognieyami talo
ny do nas dotyczącym interesentom na ich 
koizt zwracać katemy.

Poznań, dnia 17 listopada 1868. [7736]

Dyrebcya Jenerale*» Zlemstwwa.

Dnia 6 stycznia
rozpocznie się pierwsza kl.

król, prusk. Ï39 lot rząd.
Do niéj sprzed aje 
*/. %

19 tal. 9’/, tal.
*As

1’/« tal.

rozsyła losy:
’/< % 

4’/, tal. 2’/,i tal. 
*/„ !/6ł 

20 sgr. 10 sgr.
wszystko na drukowanych asygnacy- 
ach udziałowych, za awansem poczto
wym lub przesłaniem pieniędzy,

handel papierów krajowych 
Maśł.»!» JTlayem. 

Berlin, Leipzigerstrasse No. 94. 
W przebiegu ostatnich 10 lat pa- 

dło do mego debitu 100,000, 40000, 
20000, i 15000 tal. (7501)

NB. Nowe losy tumu kolońskiego 
po 1 tal, w zapasie.

SSÖSBSSSä

w sali hotelu de Saxe, ul. Wrocławska
otwarta od 9 rano do 10 godziny wieczorem.

Do téj wystawy złączyło się przeszło 30 tutejszych rzemieślników 
i kupców rozmaitego rzemiosła. — Wszystkie przedmioty na wystawie ku
pić można i będą kupującym natychmiast wydane.

Cenf najtańsze lecz stałe.
ESIlci wiiijścSa ®’/2 sgr. — Bilety Fasse-Fartout’s po 10 

Sjr. sprzedają się przy kasie i u panów: Apolant, ulica Wodna 6. 
EBrśśOilt kupiec żelaza i C. KliSeri, Stary Rynek; E. Caiinter 
i grange ul. Fryderykowska; Sitarze!, plac. Wilhelmowski ; SAaial, 
ulica Zamkowa; Si oh Ssz Fitter i Schoenlirunn ulica Wrocław
ska itd. itd. (.7746)

NB. Na korzyść osób będących w posiadaniu biletów Passe-Partout’s 
urządzony będzie przy końcu wystawy rozdział premiów.

Wezwanie.
Podpisany Opiekun-Administrator nieletnich Cegiel

skich, wzywa panów kupców, rzemieślników i w ogóle 
wszystkich tych, którzyby do-śp. Dra Hipolita Cegielskiego 
sądzili mieć jakie pretensye pieniężne z tytułu osobistych 
lub domowych, a więc do fabryki nie odnoszących 
Się dostaw, czynności lub usług, ażeby najpóźnićj do 
końca bieżącego ' icsiąea zecheieli z odnośnemi rachun
kami, celem rozpoznania i uregulowania takowych, zgło
sić się do niego, w godzinach porannych, w domu Ce
gielskiego, przy ulicy Podgórnćj. (7689)

Poznań, 7 grudnia 1868.
Władysław Bentkowslil.

09 pruska ioterya. krajowa.
Całe Icay 16 tnJ., połtiwUt S lal., 
ółłisirtS.1 4 tal., naemUi 8 t»l. do 
feażrićj blaay przez (7750)

Braci Jabłońskich.
Wielkie Garbary 18.

28
34
47

70
43
46

52
36

8
74
43
38
49
46
40
25
52
53
23
24 
76 
85 
93 
14

4632
2235
1612

26 KO 
3476 
5010

3654
2582
1336
5566
5624
3710
2łO4
2942
1779
2487
1659
3955
2596
5532
1394
1680
168«
3079

B »borowe 
Domasław w. 
Drzewce i Czar- 

kowo 
Działyń 
Garzyn 
Grochow ska 

pańskie 
Gołuchowo 
Gwiazdowo 
Janków«
Kawcze 
Kiąezyn 
Kociszewo 
Konino 
Krajewice 
Miasiowice 
Międzyiisie 
liąb-.n 
Sląskowo 
Sokola ki w. 
Srebrn -górki 
Targowa górka 
Turew y.Turwia 

dto
Wilkonice

Świeżego zielonegołososia, sędacze
morskie, wielkie ilą-dry morskie i Iii-pacze otrzymali
W. F. Meyer i Sp.,

Wilhelmowska ul. 2. [7751]

Wiedeósfce piwo marcowe, 
Piwo królewieckie

poleca

E, Cińttler,

Wielki wybór
Iłłusj. petrwelewych, iiiarliśsa do 
śifjwy i herbaty, tar, ruUlerni- 
ezek mosiężnych i lakierowanych, iirzy- 
staweb. <J© pterów, siarzęsśzi do 
pśeeów i siu j.ków dojuarzędzl pole
ca po cenie własaseir» kupna

C. Preiss,
(7752-)___ Wrocławska ul. 2.

Zupełna wielka
wyprzedaż

konfekcyi damskich. Modne brouzowe i gra
natowe welurowe psaletuty od 6 do Stal., 
dyflowe pnletuty od 4 do 8 tal,,aby szy
bko takowe sprzedać. (7753-)

Słoiiiowska,
Wilhelmowska ul. 9.

Skład prawdziwego

Wielka wysta ia
na 4 [7590.]

gwiazdkę.
Skład zabawek

en gros <fe en detail

Anion. Wnnsclia,
Wiihelmowska ulica w hotelu Syliusa, 

obok Biblioteki Raczyńskich.
„„ — Wysokiój publiczności polecam na 
BN. 66lgwiazdkę wielki mój skład wszystkich, 

o jakich tylko pomyśleć można, i najno
wszych zabawek, towarów ze skóry
i galanteryjnych. Mam także wielki wy
bór mtlodionów, zabawek grających, ta
bakierek grających 1 do 8 sztuk, wszy
stko po najtańszych cenach.

Kandydat filologii, dobremi opatrzony 
świadectwy, poszukuje miejsca jako nauczy
ciel prywatny. Zamów enia listowne aż do
ii stycznia poste restante we Wrocławiu

Kościau |BN. 67 ¡No. 77. ■ (.7739)

Oborniki
Wągrów

Krobia
Gniezno
Wschow.

dto
Pleszew
Środa
Pleszew
Krobia
Szamstut.
Międzyrz.
Szamotuł.
Krobia
Wągrów.

d’o
Kościan
Krobia
Szamotuł.
Wągrów.
Środa
Kościan

dto
Krobia

BN. 66 
BN. 67

SJ. 66 
BN. 64 
BN. 66

SJ 66 
BN. 67 
SJ 66 
BN. 61 
BN. 66 

dito 
dto

SJ. 66 
BN. 67 
SJ 66

(7707.) Wrocławska ulica 20.

E. na 40 Tal.
901 2403|Białcz i Skora-

ciewo

BN.65 
BN. 67 
SJ. 67 

dto
SJ. 66 

dto
¡BN.Í5 
ISJ. 55

Wołowe gnaty z nóg
dla tokarzy poszukują aię a o oferty obok 
podania ceuy uprasza'fabrykant lasek

0. Retziaff,
(7706.) w Berlinie, Grüner Weg 4

Mój pierwszy, największy skład iedeń- 
skich i pragskich butów dla panów, dam 
i dzieci jak najobficiej jest zaasortowany.

A- Apoiant,
(7514.) Wodna ulica 30.
Powróciłem z podróży.

Dr. Lehmann.
(7613.) Szeroka ul. 11.

Bestiiutions Fluid
przeciw kulawieniu itd. koni i bydła w bu
telkach kwarto wy ch po 17 ’/, sgr., 6 bute
lek 3 tal. (562 ljElsnera apteka.
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„Dnia 6 stycznia 
kwitnie szczęście!“ 

Praskie josy S. sst
Berlin, Gertraudtenstr.

Wielką partyą haw. wybrak. eystar W| Świeży’astr. kawior, świeżego wędzo- 
nejpiękniejszóm opakowaniu po 100—50 — i nego SoswsSa hałtyei&łeKO, gswł.il 
25 sziuk, stósownych na podarki na gwiazd- Kęsie jtóls-ęsk» polecają

Bracia Andersch.kę poleca „ ('-
do ’/» rozsyłaj (p fl-Bfiti11*1®.. SSaaeli. (.7708) ** «ïïlEl l 9

4. (Wrocławska ul. 20. Chwaliszewo 98. (.7714)

<
przejdzie od dnia 1 stycznia 1869 w nakład podpisanego 
Pr. jur. Wasner nowego odpowiedzialnego re-

kończąca wkrótce rok swój 71 istnienia, 
a skutkiem tego otrzyma w osobie pana
daktora. , .

Nakładca i redaktor starać się będą, aby z uznanóm dobrem, będącóm już własnością „8*0- 
sener ¡Zeltung1,“ połączyć zmiany nowe, jakie już wszędzie za stosowne uznane zostały. Zwię
kszonym żądaniom, jakie publiczność dzisiaj stawia i stawiać może do znaczniejszego pisma prowin- 
cyonalnego, stanie się zadość tak przez prędkie i dokładne podawanie wypadków codziennych, przez 
pilne zwracanie uwagi na sprawy prowincjonalne i miejscowe, jak i przez wybór treści i sposób
przedstawienia. , . , .

Równie jak części inne ma także i feleton być wzbogacony i odznaczać się treścią oryginalną, 
zajmującą i pouczającą.

Więcój niż dotychczas zwracać będzie „Posener Zeltung“ baczność swoją na interesu 
handlowe, przemysłowe i rólnicze, starając się równocześnie wedle sił swoich, aby wpłynąć na ule
pszenie niekorzystnych stósunków, na jakie prowincya nasza jako kraj graniczny jest wystawiona.

Wierna tendencyi dotychczasowej, o ile takowa organowi niemieckiemu przez różność narodo
wości w naszej prowincyi zdaje się być wskazaną, nie przestanie „Posener Zeitung“ repre 
zentować interesów germanizmu i to według zasady: g-odnie pod. względem formy, 
sprawiedliwie i prawdziw ie pod względem j-zeezy. Sprawy pu 
bliczne w państwie i gminie, na polu duchowem i materyalnóm traktować będzie „Posener 
ttlllft’4 w sposób otwarty i prawdziwie liberalny.

Ze względu na zakreślone dziennikowi zadanie, postarałem się o znakomite dla redakcyi siły 
i znaczną liczbę nowych doskonałych współpracowników, którzy połączą się z najwyborniejszymi z do
tychczasowych, tak na prowincyi jak i po za nią, i dla tego mam nadzieję, że publiczność chętnie
poprze usiłowania moje. . .

Jak dotąd wychodzić będzie „Posener Zeltung“ codziennie z wyjątkiem dni niedziel
nych i świątecznych. Abonament, przyjmujący się prócz w ekspedycyi we wszystkich w mieście Po
znaniu istniejących komandytach i na wszystkich urzędach pocztowych, wynosi kwartalnie dla Pozna
nia 1 tal. 15 sgr., dla zamiejscowych 1 tal. 24 sgr. 6 fen.

Dyrekcya Towarzystwa Sztuk Pięknych w Krakowie 
zawiadomią Szanownych Panów Artystów, że wystawa sztuki malarstwa, rzeź
biarstwa i architektury na rok 1869 otwartą zostanie z dniem i linarcsa, 
w lokalu Towarzystwa przy ulicy Brackiéj, w domu barona Larissa. Trwać 
będzie miesięcy dwa. Dyrekcya, wzywając uprzejmie Panów Artystów, by ze 
swemi dziełami na tę wystawę pospieszyć nie omieszkali, prosi zarazem, ażeby 
takowe nadesłać raczyli g»rzc<& 15 liateg®, pod adresem:
Ba wystawę Sztuk Pięknych w Krakowie.

Przesyłkę Dyrekcya przyjmuje na koszt Towarzystwa, z tćm atoli za
strzeżeniem, ze paki mają być oddawane na zwykłe pociągi lub wozy towarowe; 
ktoby zaś cbciał je przesiać pociągiem osobowym, pospiesznym lub przez po
cztę, sam winien opłacić, chyba że paczka mało waży i tylko pocztą może być 
przesłaną, w takim razie Dyrekcya ponosi koszta transportu. Przesyłki spó
źnione, nadchodzące na dwa tygodnie przed zamknięciem wystawy, przesyła
jący sam opłaci. .(7735)

Ktoby cbciał przesłać pakę niezwykłych rozmiarów lub ciężaru, zwłasz- 
za ze stron odległych, winien wprzódy porozumieć się z Dyrekcya co do 

kosztów transportu.
Dyrekcya winna ostrzedz Panów artystów, że dzieło sztuki, które nic bę

dzie na wystawie najmuiéj przez miesiąc, zakupioném nie będzie.
Kraków', dnia 7 grudnia 1838 r. Sekretarz Dyrekcji

«I. Fr. Holosowski.
Najnowsze guziki do sukien, płaszczy i paletotów,
Frendde i obszywki szmuklerskie,
Deszczochrony jedwabne, gutaperkowe i wełniane,
Kalosze gumowe, fabrykat angielski i rosyjski, poleca

Handel towarów smuklerskich, białych i drobnych

(6747.) SiOB’laliêl w Bazarze.

(7596) Emil Röstel.
Rumuńska pożyczka kolejowa.n pet

Zei-
Wyprzedaż!

55 Rynek 55 pierw c
wyprzedają się niżej ceny zakupna wszystkie gotowe ubiory dla panów:
paletoty zimowe, żakiety też szlafroki i haweloki

piętn
jako też

kamizelki id., by takowe uprzątnąć. ’ .(7638)

W. Tunniann, Marchand tailieur
Pozjiiïu, TŁynek 55 pierwsze piętro.

nowościNiniejszćm polecam mój we ws>zvsfkie nowości zao» 
patrzony skład, podający obfit y w y bór jiodarków’

na gwiazdkę:
AlFenidowe łjżs*i, noże 8 wsdeEce i se»8t»wy stołowe, 
E«eK«a»»eUi«? sał««s«»e lampy j»e4roSei>we,
KoanjsHIe «ainonary, pod sto vs Sił i BEsIgeezUf,
Fronc. nttteEtiny do lottu e «iedeńskłe «»laeiitcay do bany, 
Sprzęty do pieców, słupM do nctrzędzi i przystawki do pieców, 
8ol£n<Mhie, ang. i frs»«»e. tasisry «talnne i krótkie,
1W iedeńwkte towary ze skóry w n»j„«,w»zyett aEesenłaclt, 
iKlieówkl i iefoszówki, wtucery 1 rewolwery,
1'rzjlt ry myśli» akie I podróżne każdego rodznjn itd.

Suknie balowe
w najpyszniejszych kolorach 

począwszy od 2 talarów.

BStganny, Bednlny. 
BaszllM, IlluzBi itd. 

>4SA 63. Robert SchmidtI [7464]. (daw. Antoni Schmidt),1

KZa-wy w najlepszym 
surowe i palone,

Cukier w głowach po 5 ’/4 
5 '/2 sgr. za funt,

Ilerbiity w >/,, ’/2, >/4 i i, 
funt. pocz. od 1 tal. za funt, 

po 10, 15, 20 i 25 sgr kwartę. 8 '
Kumy z Jamaiki od 

30 sgr. za kwartę,
Koniak, Likier swojski 

francuzki,
ZES/yże, Alalfaronj 

ZKZaszy,
wszystko w najświeższym towarze i po ŁaiAitW' 
tańszych cenach połeca handel ' wv

Ji. AfTei to wieża ocz
745l'dChwaliszewo No. 13.

smaku
cj¡,<

ocłai 
« Tc 

La 
jtrąs 
«sia 

20 dęaBj

_[7745J

Wielkogłoi 
wiaste algierskie
laflory otrzymali

W. F. Meyer Sp
Wilhelmowska pi. 2.

Mam zaszczyt donieść Szanownej 
błicznośei, iż z dniem dzisiejszym otwefe? 
rzyłem 1©?akI whia i piwa, póffyno 
łączony.z r^tauracyą,, przy uiirtW J 
.Jezuickićj, w domu pana Essmana.)J'

A. Arndt[7661.]
Daktyle Marokańskie, 
Kasztasiy francuzkie, 
DufiiOil rosyjski,
©rzeciay włoskie, 
Rodzenki sułtańskie, 
Kapary, Musztardy,
w jak najświeższym twwarste tanio polec 0 1

i77«] J. Affeltowicz.

roczné] prowizyŁ
Natychmiastowa absoluina gwarancya prowizyjna.

August ling
(7685-) Wrocławska nl 13,

Skład mój herbat) -

Bezwarunkowa wolność od oołak
Odłożone rnaterye na suknie jedwabne, wełniane itd. 

wi’’łaszczę, Long-Châles, chustki, spódnice, ka
mizelki itd. itd. po niezwykle tanich cenach.

ostatniego sprzętu, uzupełniłem \vjs¿ 
bornerai gatunkami. (5823), ¡kie 
Poznań. J. W. Piotrowskie

Świ

EMIS Y A
oblkacvi za talarów 8,000,000 w pr. bur.
Podpisani koncesyonart usze rumuńskich kolei żelaznych emitują obecnie ssft mocy lisiążęco-rii 
»=-t« .......... izby potu icrtlzonćj kooccnyl dc dato Oiibareszt dniamiińskicj, |>rxez 

września.4 października

2<ilei żelaznych z

1868,
celem ąyybndowawia

Gałaczu na Tecuciu do Roman z koleją poboczną z Tecnciu do
Berlad.i z Gałaczu do Bukaresztu

za talarów 8 000,000 w prusk. kur.
I >/2 °/o obligacje kolejowe

Robert Schmidt,Poznań,
Rynek No. 63.

£7463). (dawniej Antoni Sełinil•ii).
Wełniane suknie 15 beri, łokci począwszy od 25 sgr. 5/4 łok.

sz. wełnianą Cretone po 4 sgr. y4 szer. cienki perkalik po 3 ’/2 sgr. 
angiel., brukselskie velwetowe dywanj7 3 beri. łok. długie 6, 6'/2, 
7, 8 tal., 5/4 sz. cienką pikę na suknie po 5 sgr. spódnice po 1 tal.

& ÏSi H?

$ W® fi

których oprocentowanie rozpoczyna się z dniem 1 stycznia 1869 r.
w sztukach po 100 tal. = 375 frank. = 15 funt, szterl.

, » 400 » = 1500 < = 60 < «
, , 8¡)0 * = 3000 . = 120 »
. - 2000 « = 7500 » = 300 >

z kuponami prowizyjnemi płatnemi dnia 2 stycznia i 1 lipca każdego roku.
Według dokumentu konccsyi ma amortyzacya obligacyi tych, 

których natychmiastowe oprocentowanie i ’/4 pet. rocznie gwarantuje rząd książęco- 
rumuński od dnia wydania,

nastąpić w 60 latach, od otworzenia wzmiankowanych kolei licząc, z dochodów obrotowych '/10 % na r°k, przez loso
wanie podług wartości nominalnéj. ... > . , ,

Obligacje nosić będą stempel gwarancyjny bsiązęco-rnmwnsklego rządu i »»od
pis komisarza rządowego a pod względem prowizyi i amortyzacji używać licsBwwmnkowcj ot!
opłat wolności. _»«»»»» .»■» ••Spinta kuponów i wylosowanych obligacyi odbywa się w Berlinie, Londynie, B aryzu i
Amsterdamie w miejscach ogłosić się mających

w talarach w pr. kur., w frankach i funtach szterlingów efektywnie
wedle stósunku 100 talarów pruskich = 375 franków = 15 funtów szterlingów. —

Obligacje te podają podpisani koncesyonaryusze
dnia 10 i 11 h. m.

do 5
w Berlinie w berliiiskíém towarzystwie handlowém, 

u pp. Anlialt i Wagener,
i u p. Józ. Jaques

w wysokości pięciu milionów talarów 
po kursie 71 %

w Amsterdamie u pp. Ufertlielm & dompertz 
w wysokości trzech milionów talarów

po kursie 71 % a 175 flor, holend. za 100 tal. w prusk. kur.
Przy subskrypcyi złożrć należy jako kaucyą 10 pet. w gotówce lub wedle układu w papierach kurs mających. 
W razie przewyżki nastąpi dla miejsc dotyczących stósunkowa repartycya, o któréj rezultacie ile można wkrót

ce podpisujący uwiadomieni zostaną. _ . . „ .
Wpłata przypadających na subskrypeye sum musi nastąpić w czasie oti 41 fom. do 1» siycznia iw 

Jeżeli takowa nastąpi przed 1 stycznia fut., natenczas wynagrodzi się podpisującym aż do owego dnia prowizya l'/3 % 
wartości nominalnej, podczas kiedy przy wpłacie p> owym terminie bieżąca prowizya sztuk złoconą byc musi.

Aż do ukończenia będących w druku obligacyi otrzymują podpisu ący asygnacye ymczasowe, wystawione przez 
berlińskie towarzystwo handlowe, upoważniające od odebrania obligacyi tak w Berlinie jak i w Amsterdamie. 

Asygnacye podpisowe wyłożone są w wzmiankowanych powyżój miejscach.
Berlin, w grudniu’1868. (770-),

Koncesyonaryusze rumuńskich kolei żelaznych.
Książ« na Ujeździe. Książ« na Raciborin. Kr. Lehndorff. Dr. Strargnsob.

’/o

z rozmaitych lat, 
wprost z Węgier 

[7716],

węgierskie
a zwłaszcza z 

i polecam takowe
Unger

r. 1866 otrzymałem 
Szanownej Publiczności.

w Śremie. »
a’ióiim bilefeldskie, czeskie i szląskie z jak najlepszych fabryk!

i chustki takież do nosa,
Si&lety i giurpury na pościel,
Fłki, l»i»r« Ii»ny, dymki, wallsy, szyrtyngi, per- 

StaBc, bótysiy i muśliny polecają

W. Kuku-liński i Sp.
[5935] w Poznaniu.

Panom »sronomon» i lubawnlławm palowani» poleca podpi
sany znane od lat wielu

prawdziwe weimarskie bity my
śliwskie A* ■

jako asicodzowsiy przedmiot ubrania (i dla lekarzów i pastorów nader prakty
czne), który przez swą doskonałość wszędzie sobie wstęp otwiera. Buty te podbite 
pilśnią i pociągnięte juchtami rosyjskiemi a przeto nie prżepąazczają wody i są bar
dzo ciepłe. J , • j.

Przy zamówieniach uprasza się szanownych panów o łaskawe podanie długo
ści zwykłego buta i o nadmienienie, czy noga jest wązką lub szeroką itd. a mogą być 
pewni, że potem odbiorą parę stósownych butów, które w razie przeciwnym chętnie 
zamieniają się na inne. (Butów tych nie nosi się na innych, lecz wdziewają się na 
zwykłe pończochy myśliwskie). Cena ich 6 tal. a na żądanie dodaje się także sma
rowidło skórę konserwujące. Przesyłka uskutecznia się natychmiast, ponieważ wiel
ki wybór zawsze w jest w zapasie.

Edward Noack, k,<>]
[7729J.

Hwerant nadworny,
Berlin, Spittelmarkt 10.

Sprzedaż tryków
w mej zarodowej owczarni czystej krwi A’e<re1tl, znanej ze szlachetności wełny, z sil
nej regularnej i zwartej budowy więzi, z obrosłości i z nieznanej ileś- i tłuszczu w weł
nie a zatem z łatwego żywienia się, rozpoczęła się z dniem 10 grudnia.

Panów mających zamiar zwiedzić moją owczarnią, upraszam o łaskawe uwiadomie
nie mię poprzednio listownie lub telegramem, abym mógł na czas wysłać powóz na dwo
rzec kolei żelazuej. n t7727)

Hol« en Cwrzłjg- przy dworcu kolei żelaznej łrledeberg a. d. Ostbahn.Ilatikew.
Nakładem i czcionkami Lnjdwihailt« Merzbacha w Poznanie.

— zeit 
;tór 
poci 
i P

5'/,, 6 i 10 sgcm:stearyn, i parafinowe po 5, 
za paczkę, polecaJ Mondre,

[737Í

w Poznaniu, Chwaliszewo 39, obok poczt) 
Zamówienia na

morskie
do 16 m. b.

Kboralskl
¡7675.] w Pkszewie.

przyjmuję

wiunia na

ryby
ię tylko do

NI
¡0W
¡¡o d

or
Uwiadomienie dla rożnauia

W (zwariek duła 10 i w piątek dii 
11 grudnia będą mnie mogli konsultow 
w Poznaniu (Czarny Orzeł) chorzy, citCyi 
piący na zadawnione chorobj, od 9 1 pni ui
południem i od 2—6 godziny po południu. nje

S>r. Ijoeweiisteln,
homeopat. lekarz specyalny z Berli 

(7614.1

H.

us

æiskisphme «goiliście
nn Wiggrzech, odebra
łem i polecam .(7622)

Zboralski
w Pleszewie.

Wina
węgierskie,

Oeversena

m
.m.

W
ol

lsoli

L74?wey:

bds m przeciw odziębliznip
Flakonik 5 sgr. Ksi

Elsnera.w aptece __ _ da
Nagrodzony złoty® medali j
przez szkołę farmaceutów w

ryżu w 1860 .^nor

Lik w or smołowy zgęszczo k
Pana Wujot, ch.

jest jedyną preparacyą przyjętą w szpitj, t< 
francuzkich, belgijskich i hiszpańskie 
przygotowania w Jodnój chwili s 4U 
oaenleEi dozy

WODY SMOŁOWEJ
¡ars
)ku

I
(Itwle lyżM stolwwi* IIUW«qv 
«8» ISiraa wmjSj, ulho lyż«-«*z.fo» 

Sikł-wy ,So »¡Bk 1»sal«.i.)
Jest on najskuteczniejszym środkiem mi. 

przywrócenia Udi
bton tęczy ¡>1*^
^bt'f»Mc/»eti) i ^oiegtiwniei * '
tnet»t»ie ¡tęchcrzn.

Skład w Paryżu w aptece p. Quyc*i tEą 
Francs-Bourgeois 17; w Poznaniu w »1 
p. Dra ESauklewlora: w Berlinie w »P [ n 
p. Dra Simona, Spandauer Str. 33.

ich

gsw%25c5%2582.il
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